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Kiiżda ma~zyna 
· GOM-owska 
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. Tysiace me trów tkanin, 
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ORGAN KW J Kl POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PA~Tll ROBOTNICZEl .. 

musi 
·wykorzystana NR 30 (2972) ROK X 

-· ~ałoga ZPB im. Marchlewskiego być, 
LóOt, PIĄTEK 5 LUTEGO 1954 ROKU (CENA 15 GR 

Min. Mołoto·w przedstawia wniosek z GOM! 

Przyśpieszajcie remonty! 
Kaidy dzień zbliża nas do l 

'tł'losny. Sp• awa więc Jak naJ· 
n:ybszego przeprowadzenia 
przygotowań do wlo!ennych 
1lewów Jest n/uwykle paląca. 
swlasz<'za w GOM-acb, któ­
re. P08lad1Jąc poważną liczbę 
111asz~n I narzędzi rolnlc1ych, 
m.uszą wydatnie pemóc pracu­
J•Ym chłopom w obsianiu Ich 
d emi. 

Remonty zimowe maszyn 
rolniczych w GOM-ach woje­
wództwa łódzkiego PRZEBIE­
GAJ!\ ZBYT OPIESZALE. 
Szereg GOM ma poważne za-
niedbania w naprawian iu 
&wego sprzętu. Np. GOM W 

Kł.iOMNICACH W POW, RA· 
DOMSZCZAfllSKIM NIE 
ROZPOCZĄŁ JESZCZE RE-
.&IONTOW MASZYN. GOM-y 
w Wielgomłynach, Kobielach I 
w Innych gminach, zwłaBzcz.a 

w \)Owlatach &ieradzkim i 
skierniewickim, są bardzo o­
późnione i naprawą maszyn. 

Zbyt powolny przebieg re-
montów ma~zyn w GOM-ach 

Wczurai prz_!!wodmczqcy P·rezydw.m W<JJ RN. w Ł.!1d21 -

ob. Julian Horodecki udekorował odznakami wzorowego ho· 
dowcy przodujqce w hodowlt malorolne i średniorolne 

chłopki województwa !ódzlpego. , . 
NA ZDJĘCIU: oh Horodecki dekor-u.je Stanis!awę Swmtar· 

skq - wzorowct · hodowczynię. 
r ot. - A. J. • 

w sprawie -utworzenia 
tymczasowego rządu 

ogólnOniemieckiego 
przeprowadzenia 

wolnych wyborów 

• 
l 

BERLIN, 4.2. 

Na X posiedzeniu konferencji czterech ministr6w spraw zagranic:1.­
nych w dniu 4 lutego hr. minister W. M. Mołotow przed~lawił ~astę~u­
jący wniosek „w sprawie utworzenia tymcz~sowcg~ n~;lu . ~?'".~.nie­
mieckiego i przeprowadzenia woln~cb wyborow ogolno01emictkich • 

nie· U$łaje w walce 

o ilość i jakość produkcji 
We wszystkich oddzla.łllch ZPB Im. l\larc'filewskiego to­

czy się walka o wykona.nie pia.nów produkcyjnych . i zwy­
ch:ską realizację nowych, dodatkowych zobowląza.n, pod• 
jętych dla uczczenia. Il Zjazdu PZPR. 

Załoga tkalni w ostatniej 
dekadzie stycznia · wykonała 
ponad plan 61.674 m tkanin. 
Przędzalnia średn i o przędna 
dała ponad plan 16.194 kg 
przędzy. Przędzalnia cienko­
przędna zrealizowała swe zo­
bowiązania w 79,6 proc„ a 
przędzal11 ia odpad kowa w 26.7 
proc. Sprawna realizacja zo­
bowiąz?.ń . całej załogi pozwo· 
lila robotnikom wykończalni 
dać ponadpl>mowo 107.802 m 
gotowych tkanin przeznacza· 
nych dla ludzi pracy miast I 
wsi. 

54.756 m TKANIN DODAT­
KOWO Di\U TKACZE ZPB 

W OZORKOWIE 

W Ozorkowskich ZPB 98,6 
proc załogi t kalni rywalizuje 
w szl achetnym współ 'a wodni· 
ctw1e przedZ,jHzdnwym • 

Jakie są wyniki? 
Pia.n mtesię~zny wykonany 

:rostat z w:vsoką nadwyżką. Do 
miast I wsi poszło dodatkowo 
54 756 m tkanin. 

Kt6rzy robotnicy oddziału 

(Dalszy ciąg n 9 str. 2) 

Rozpoczęła się 
kampania 

sprawozdawczo 
- wyborcza ZMP 

Od pierwszych dni lutegc. 
rozpoczęła się kampania spra­
wozdawczo • wybor~za Związ:. 
ku Młodzieży Polskiej. W cią­

gu lutego i marca odbywać 
się będą zebrania sprawoz­
dawczo • wyborcze poSZcze­
gólnych kół ZMP .oraz zebra. 
nia i konferencje zakładowe, 
szkolne, uczelniane, gminne i 
w zespolach PGR. Następnie 
delegaci organizacji ZMP-ow­
skich uczestniczyć będą w 
powiatowych, dzielnicowych i 
miejskich konferencjach spra­
wozdawczo • wyborczych, a 
w maju i w pierwszej polo­
wie czerwca - w konferen­
cjach wojewódzkich. 

I spowodowany jest niejedno­
krotnie brakiem pomocy Pań­

. stwowych Ośrodków M.aszyn?-
Wzorowe hodowczynie 

z woj. lódzkie·g·o 

Uznając kon1ecznośll połotenla kresu rozbiciu 
Niemiec oraz zgodnie z lslnlejącyml układami 
czterech mocarstw ·· - urzeczywlslnlenla naro­
dowego zjednoczenia. Niemiec na sasadacb de­
mokratycznych i pokoJow;vch, rządy Związku 
Radzieckiego, Francji, Anglii I Sianów Zjedno­
czonych doszły do następującego porozumienia: 

w n o wym mieszkaniu 
wycn oraz zbyt ·&Iii.bym 1ntere-
1owan~r;m się sprawami GOM 
pn:n komitety iminne J pre­
zydia · iminnych rad narodo­
wych. 

Dlatego też TRZEBA JAK 
NAJSZYBCIEJ O'tOCZYC 
GOM·Y TROSKLIWĄ OPIE­
KĄ J pomóc im w usunięciu 

trudności, powodujących o­
późnienie prac remontowych. 
Każda bo wf em maszyna 
GOM-owska musi być wyko­
rzystana na polach pracują­

cych chłopów w ich walce o 

wyjechały na zjazd 
· d o 1 \y.arszawy 

19 DELEGATEK WSI WOJEWODZTWA t.ODZKJEGO 
\VEŻMIE UDZIAL W I KRAJOWYM ZJEZDZIE PRZO· 
DUJĄCYCH KOB\'ET • HODOWCZYJQ. . 

Wczoraj podejmowano je uroczyście w Prezydium Wo­
jewódzkiej Rady Narodowej. Z dumą opowiadały o swoich. 
sukcesach 1 osiągnięc~ch. 

Wr.ro&t produkcji rolnej.. . Oto dzielna wdowa Maria 
Dr-.vkłady . wielu_ 09M, jak Olczyk, która gospodarując 
r u, wraz z matką na 4 hektarach 

np. w ·Su1m1erzycacb w pow. ziemi w gromadzie Dmenin, w 
•, sedomszczańsktm, kt6re za- poWlecie radomszczańskim, 

. końcŁyly \ui naprawę maszyn p0trama w ubiegłym roku do­
przei:naczonych do siewów starczyć państwu, klasie ro-. 
wiosennych, mówią, te TRU- botniczej, l.261 kg mięsa po­
I>NOSCI · W P RZEPROWA· nad plan, a obec"nie hoduje 10 
DZANIV REMONTOW ZIM0· 1 prosiąt, maciorę, 3 warchlaki 
WVCH MOŻNA VSVNt\Ó po- i dwa 150-kilogfiimowe tucz­
przez zwiększenie pomocy dla nlkl. · 
GOM. <i>to BroQ.lslawa Salek z po-, 

, ~ Oni zvvyciężyli 
' . we współzawo4n\ctwię międzyzakładowym 

W TYCH DNIACH ZARZĄD GŁOWNY ZWIĄZKU 
?.AWODOWEGO WŁÓKNIARZY DOKONAŁ. POD­
SUMOW ANJA WYNIKÓW WSPOŁZAWODNICTWA 
MIĘDZ YZAKLADOWEGO W POSZCZE:GóLNYCH 
BRANŻACH ZA OKRES IV KWARTAŁU 1953 r. 

PonlżeJ podajemy nazwy zakładów 4 branż, które 
·zdobyły trzy pierwsze miejsca. 

PRZEMYSŁ DZIEWIARSKI 

1. Prudnickie ZPOz w BI.alej Prudnickiej 
2. ZPDz Im. Kasprzaka 
3. ZPDz. 1m. Glatewskiego 

• P RZElllYSL POACZOSZNICZY 

1. Zduńskowolskie ZPP 
2. Prudnickie ZPP w Lacznlku 
3. pylakowskie ZPP 

PK'ZEM1:'Sf.. ZGRZ~BNY 

• 
J, ZPZ im. Bardowsklego 
2. ZPZ im. Niedzielskiego 
a. Myszkowskie ~PZ 

PRZEl\IYSt. JEDWAllNICZY 

1. Pólno<:no - Łódzkie ZP Pasmanteryjnego 
a. 'ł.PJ w Turku 
3. Pl>ludniowo - Łódzkie ZP Je.dwabnlczego 

-Hodowla'oydlaw PGR' 
Setki iobowlc\ zań podej­
mQwanych przez robotni­
ków rotnycl1 d'4 u.czczenia 
11 Zjazdu partii przyczy• 
nlajq się do rozwoju. hodo­
wll bydła w PGR Du.żet 
pomocq I .utatw1e11tem w 
pracach w oborze aq 110-
Woczesne u.rzqdzerita, 70 k: 
elektryczne dojarki, wóz· 
kt wiszące do rozwoiema 
l>nsz11 i w ymoż<'nia oborni-

ka itd . 
Od przygoto11>11.n.ia paxzu . 
ł , •ac)U1wlnego iyw1en1a 
krów z~Lez 11 ilo.M 

1i jukuść 
ni/eka. 

NA ZDJF;C:lfl· hrygarlz-ista 
0horow11 PGR - Gtuuo• 
wa, Pow K11rno (woj. 

• / ltlrlzl<le) Adum Rutnjezak 
rozwozi krowom paszę 

przy pomne11 wlszqceg,o 
wóz/fa. 

CAr - toi. P1en1<owskl 

wlatu łowickiego, która uzys­
kuje po dwa , mioty prosiąt 
rocznie od maciory l 2.500 jaj 
od 30 kur. Na swoich 8 hekta­
rach utrzymuje w tej "chw ili 
5 !ztuk bydła I 4 LucznikL Po­
dobne osiągnięcia mają Ewa 
Pęcherzowa z Kolonii Starej 
Rawskiej w pow skierniewic. 
kim, Cecylia Włostowska z 
Przewodowic w pow. rawsko. 
mazowieckim, Irena Spychała 
z gromady Kopanka w pow.· 
brzezińskim i inne. 

W serde~znych słowach 
dziękowały one władzy ludo­
wej za pomoc i opiekę. 

- Nie potrz.ebuiemy się te­
ra:i: martwic, że nasze dzieci 
nie będą miały co jeść - mó­
wila Józefa Owczarek z pow. 
łaskiego. - Nie muszą one 
szukać ch)eba za granicą, bo'U 
nas jest go dość. Ja -.zoboW1ą­
zuję się wyhodować 4 tuczniki 
ponad plan i 120 kur. Dost.ar­
czę państwu 5 tys. litrów mle­
ka. 

- Bez pomocy państwa -
mówila Maria Olczyk - nie 
miałabym możliwości rozwi­
jania hodowli świń l bydła. Za 
moim prz~kiadem poszły Już 
inne kobiety z. mojej wsL 

Ewa l."ęcharzowa, która od. 
stawiła ponad plan 10 sztuk 
świń o łącznej wadze 1.506 kg, 
oświadczyła, że w jej wsi ko­
biety myślą obecnie o założe­
niu spółdzielni produkcyjnej, 
aby żyć je&zcze lepiej i kultu­
ralniej. 

Wiele serdecznych życze6 
pomyślnych obrad na zjeżdz.ic 
oraz dalszych sukcesów w ·ho­
dowli składały pr=:lującym 
chłopkom 9elegacje robotnic 
z Pabianickich ZPB I z Zakra. 
dów im. Nowotki w Piotrka· 
wie. 

7 przodujących kobiet zosta­
ło udekorQwa'hych odznaką 

wzorowego - hodowcy przez 
przewodnic.zącego Prezydium 
Wojewódzkiej RN, ob. Juliana 
Horod~JCego. 

Wyaorcy moskiewscy 
wysunąh kandydalury 
G. M. Malenkowa 
W. M. Mołotowa 

N. S. Ch.ruszczowa 
de Rady Najw~ższej 

ZSlłłł 

MOSKWA, 4. 2. 

Dnia 3 bm. odbyły się w 
Moskwie okręgowe narady 
przedwybo~cze przedstawicie­
li mas pracujących okręgów 
wyborczych leningradzkiego, 
mototowowskiego i kaliniń­
sk iego. 

Uczestnicy narady w ienln­
gradzkun okręgu wyborczy111 
stolicy ZSRR stwierdzili, że 
na zebraniach przedwybor­
czych załóg fabrycznych wy­
sunięto kandydaturę przewod­
niczącego Rady Ministrów 
ZSRR G. M. Malenkowa do 
Rady Najwyższej ZSRR. Na 
naradzie postanowiono zwró­
cić się z prośbą do G. M. Ma­
lenkowa o wyrażenie zgody 
·na kandydowanie w tym o­
kręgu. 

Na naradzie uchwalono a­
pel do wszystkich wyborców 
okręgu. 

Uczestnicy okręgowej nara­
dy przedstawicieli mas pracu­
jących molotowowskiego o­
kręgu wyborczego stolicy je­
dnomyślnie przyjęli uchwalę, 
w której zwracają się • do 
pierwszego zastępcy przewo­
dniczącego Rady Ministrów 
ZSRR, ministra sprąw zagra­
nicznych ZSRR W. M. Moło­
towa o wyrażenie zgody na 
kandydowanie w tym okręgu. 

Uczestnicy narady w kali­
nińsk im okręgu wyborczym 
Moskwy poparli kandydaturę 

pierwszego sekret.arza KC 
KPZR N. S. Chruszczowa, 
wysuniętą przez załogi zakła­
dów przemysłowych tego o­
kręgu. 

1 Uważać za zadanle nle 
c 1 erp1ąre lwłoki utwo­

rzenie tymczasowego rządu o­
gólnon iemiet'kiego pNez par­
lamenty Niemiet'klej Republi­
ki Demokratycznej I Nlemlec,­
kiej Republik! Federalnej z 
szerok im udziałem orgamzacJI 
demokratycznych. 

Tymczasowy rząd ogólno­
niem iecki może by~ utworzo­
ny na 'rmeJSt'e lstnieiących 
rządów Niemiec wschodnlch I 
zachodnich, lub też, Jeżeli o­
każe się to -trudne w obecnej 
~hwill, przy zachowanlu na 
pewien czas tych rządów. 
_ 2 Glówo.vm _ _ zaJlanlem 

tymczasowego rządu O• 
gólnoniemieckiego Jest przy· 
gotowanie I p(zeprowadzenle 
wolnych wyborów o~olnonie­

mieckich. a mianowlcie: 

) 
Opracowanie pr.ojektu a ogólnoniemiecklej or-

dynacji wybarczej, zapewnia­
jącej rzeczywiście demokra­
tyczny cha rakter .wyborów o­
gólnon iemieckich, udLial w 
wyborach wszystk ich organi­
zacji demokratycznych I prze­
prowadzenie wyborów w wa­
runkach rzeczywistej wolno­
ści, wykluczającej presję na 

Zasluton11 prw· 
downik prac11. inl. 
c-jator nowe; for• 
m11 wspólzawud­
nktwa: ~ Wsz11sev 
w m01m zespole· 
t oddzwle wyko· · 
11u)q norm11'" -
Mar ian M!1ru11>sl<1 
z ZPB tm Mar• 
rhlewsl<iego· wraz 
ze awq rodzi11q 
przeżJ1wal nledow· 
no nlecodziennq r(l· 
dość. W nowym 
!<>!oku na Bulutarh 
przyznano mu no· 
we plękne mtesz· 
kanie 12 pokoje z 

kuch.nią). 
Dzięki tros ktlwej 
opiece w!adzy lu· 
dowej tysiące ro­
dzin robotniczych 
mieszka już w no­
wych I wygodn lJCh 
domach. A no­
wych domów bu­
dujemy coraz wię-

cej. 
NA ZDJĘC!U: Ma· 
rian Morawski 
wraz z rodzlnq w 
nowym mieszka• 

nlu. 
rot. - I!:. !:z. 

wyborców ze strony wielkich...,.. __ _ 

nbion)oi:~~danle. jeśli uzna się 1 ·chłop1· · 
to za celowe. czy lstnle-. 

ją w całych Niemczech wa­
runkl niezbędne do przepro,. 

regulują zaległości 
wa.dzenia demokratycznych · 
wyborów, jak również podję- b • k h 
cie . kroków dla zapewnienia W O OWłtłZ OWVC 
tak ich warunków, ~'! .J 
C) przeprowadzenie wol-

nych wyborów ogólno­
n lemlecklch, w k\órych wy-

(Dalszy ciąg na str. 2) 
dostawach zboża 

Włókniarze/ 
~~~~~ .......... ~ ......................... ~----

N ie dopuszczajcie 
do powstawania zaległości ' I 

Włókniarze wielu za.kładów okręgu łódzkiego nlenstan­
nie· wzmagają tempo pracy o przedterminowe wykonanie 
planów miesięcznych I zobowiązań przedzjazdowych. 

Dobrze wywi ązuje się ze swych obowiązków załoga Za• 
kła du „C" ZPB im. StaITna, która w pierwszych dniach lu­
tego wyprodukowała dodatkowo 11.500 m tkanin. 2.400 m 
t kan ih nadwyżki posiada załoga tkalni ZPB un. Luksem­
bu'rg. Tomaszowskie ZPW wyprodukowały . ponad plan 
1.100 m tkan in , przędzalnia ZPB Im. J DywizJi Kościusz­
kowsk iej - I.OOO kg przędzy. Pabian ickie ZPW - 900 m 
tkanin i ZPW im. Reymont.a - 600 kg przędzy. 

W n iektórych natomiast za­
kładach kierownic.twa nie 
walczą o codzienne I rytm icz­
ne wykonywanie planów. W 

rezul ta cie rosną zaległoścL I 
tak NIEDOBORY POWSTAŁE 
W PIERWSZYCH DNIACH 
LUTEGO W ZPB W ZGIE­
RZU WYNOSZĄ 780 KG 
PRZĘDZY. W ·TKALNI ZPB 
IM. DZIERZYNSKIEGO 
14 717 M TKANIN, W ZPW 
IM. ŁUK"ASINSKIEGO 

500 M TKANIN, W ZPW 
IM. PIETRUSIŃSKIEGO -
4.500 M Tl<ANIN. 
Wł,ÓIC'llARZE I WŁOK· 

NIARIU! Nie dopusz~zaJcie 
du powstawania zaległości! 

Uierzcle przykład z przodują· 

cvch zakładów. Plan na luty 
~usl b~·ć wykonany przed !cr-

i mincml 

Narada kierowników 
śwfetlic wieiski.ch 
W dniach li I 12 lutego od­

będzie się w Łodzi zorganiz.o· 
wana prz.ez. Wydz.i ał Kultury 
Prezvdium Wojewódzkiej Ra­
dy Narodowej narada kierow­
ników· świetlic wiejski ch z te­
renu województwa. 

Narada będzie m!ala cha­
rakter instruktażowy, przy 
czym instru k taż obejmie me­
tod y upowszechniania wiedzy 
roln iczej, organizowanie pra­
sówek i Instruktaż tanecznv 
Nara da niewątpliwi e pomoże 
kierowni kom świetli c w· orga ­
nizowa niu codziennych Z!! .ięć , 
przyczy ni się do ożywien i a 
dzia la lności świetlic wiej­
skich. 

WARSZAWA, ł. i. 
W dalszym ciągu rozliczają 

się z państwem rolnicy, kló· 
rzy zalegają z obowiązkowymi 
.dostawami zboża za u'1. rok, 
czyli Lzw. końcówkami Możlf· 
wośll dostarczania zamiast 
brakuJącyeb ilości zboża In­
nych ziemiopłodów lub . pro­
duktów hodowlanych ułatwia 
chłopom •zlikwidowanie tych 
załegloścl. Pełne rozliczenie się 
chłopów z państwem - Jak 
dowodzą tego llc1.ne przy\da· 
dy - zależy w dużym stopniu 
Od pracy komisji· rwzllczenio­
wycb, p<1wołaoych w gminach 
i powiatach. 

Koml6ja rozliczen iowa w 
gminie Niemcy w pow. Lu· 
hartów na Lubelszczyźnie roz­
patrzyła I załatw i ła już spra· 
wy rolników z 5 gromad, któ· 
rzy zalegali z dostawami. W 
wyniku tego ponad 20 chto­
pów odstawiło do punktów 
sku pu przeszto 1.000 kg ziar­
na, l'I Inni zobowiązali się w 
na.ibi i ższym czasie uregulo· 
wać zaległości zamiennikami. 

Telefonem 
z Bad Gaststein 

·Suk ce~ 
polskie.i 

n·arciarki 
na" mistrzostwach Auslrii 

- patrz str. 4 

Wszec~zw~ązkowa 
narada 

pracowników 
snwrhuzów 

MOSU.WA, 4. Z. 

Dnia 3 lutego rozpoczęła się 

w Wiełklm Pałacu Kremlow­
skim narada pracownlkó\ł 

sowchozów, zwołana przez 
Komitet Cenlrałny KPZR 
Radę Ministrów ZSRR. W na­
radzie bierze udział 2.105 dy· 
rektorów sowchozów, ucz.o• 
nych, agronomów, zootechnl• 
ków ł mechaników, 

W prezydium narady zajęli 

miejsca, serdecznie w1tanl 
przez zebranych, G. M. Ma­
lenkow, N. S. Chruszcww, K.. 
J. Woroszylow, t.. M. Kag11-
now1cz, A. 1. M1kojan. M. Z. 
Saburow, · M. G. P1erwuchtn, 
N. M . Szwernik. M. A. Sus­

low, P. N. Pospiełow, N. N. 
Szatalm. 

Referat o przebiegu wvko­
nama uchwały wrześniowego 

plenum KC KPZR w sprawie 
polepszenia pracy sowchozów 
wygłosi! minister sowchozów 
ZSRR - A. Kozłow . Mówił 

on o walce pracowników 
sowchozów o wcielen ie w ży­
cie uchwały plenum wrze~n!o­
wego, o doświadczeniu przo­
downików pracy, o szerok 1cłl 
możliwokiat'h zv.1ieks7enia 
zbiorów wszystkich upraw o• 
raz P<Jdn <esien ia produ ldyw• 
noścl zwierzą t gospod<1rskich 
w sowchozach. 

Narada trwa. 



STR. 2 • 

Naród niemiecki domaga się _·u.działu swyc.h 

w · konf erencii ber lińskiej 
przedstawicieli 

Wraz z ludno§ctq NRD na licznvch wiecach I zgromadzeniach również mleszkańc11 Nie­
miec zacnodriich domagają się, b11 przedstawiciele NRD i Niemiec zachodnich brali udzial 

w konferenc;i berlińskiej podczas rozpatrywania problemu niemieckiego. 
NA ZDJĘCIU: na wiecu zorgąnlzowanvm we Frankfurcie n/Menem przemaw ia b. pose! do 

Bundestagu z _ramienia KPD - Oskar Milller. 
Fot.,-- CAF 

GŁOS ROBOTNICZY 

Warunki układów wojennych 
Paryża z Bonn • 

I 
" ' 

s,ą ni~ do pogodzenia 
-z wolnymi wYborami 

ogólnoniemieckimi 
Artykuł dziennika „Neues Deutsch land" 

„Neues Deutschland" omawiając sprawę wyborów 0161.ionlem!ecklcłr wskasuje, l:t 
„retlm układów wojennych z Bonn I Paryża jest nie do po'ocbenla z wolnymi wybora• 
mi ogólnoniemicckimi". • 

Dzienn ik podk reśla ·<lonlo- mowl układ ów z Bonn I Pa­
słość woln~h wyborów. któ- ryża , które by w konsekwen­
re by dały narodowi niem iec- cji objęły cale zjednoczone w 
kiemu możność z.adecydowa- przyszłości Niemcy. Oczywiś­
nia o swej pokojowej i de- cie, w tych warunkach - pl­
mok ratycz.nej przyszłości. N:e sze „Neues Deutschland" -
wyst;irczy sam fakt, że będzie nie może być mowy o wól· 
się itłosowalo , aby riioLna by- nych, demoknit~nych wy· 
Io mówić o wolnych, demo- borach. Wybory takie' nie 
ki-atycznych wyborach przyczyn i~yby się do sfworze­
s twierdza „Neues Deutsch- · nia demokratycznych i poko-
land". - Historia Republik i ]owych Niemiec, lecz. wręcz 

___ _. Weimarsk iej zbyt dobitnie prwciwnie. oddałyby władzę 

norK: I suwerenność. Dlatego 
też musi być ut~or.zony tym­
czasowy rząd ogólnoniemlecki, 
który będzie miał możność, 
traktując Niemcy pod wzglę­
dem pol!tycmym, gospodar­
czym I kulturalnym jako ca­
łość, przygotować i . przepro­
wadzić wolne, tajne, demokra­
tyczne wybory w całych 
Niemczech bez żadnej inter­
wencji i kontroli czynników 
zewnętrznych. 

Wniosek min. Mołotowa 
wskazuje. że wybory bez po- w Niemczech w ręce mUlta­
przedzającego je rzeczywiście rystów i odwetowców. 
demokratycznego przy gotowa- Przypom:n.a jąc oszukańcze . 
nia stanowią śmiertelny cios przeprowad7.one w atmosferze 
dla demokracjL n iesłychanego ted oru wybo-

„Neues Deutschl<ind" stwier- ry do Bundestagu bońskiego 
dza, że pob\eżna nawet an.a- w dniu 7 wrześni.a ub. roku. 
liza planu Edena nie pozosta- „Neues Deutschland" wskazu­
wla tadnej wątpliwości, !i u je na obecną sytuację w 
kolebki te(o pl,anu stała A- Niemczech zachodnich, (łdzie 
meryka. W jej zamierzeniach wszystkie środki kształtowa-
wybo ry n iemieckie podpo- . nia opinii P\lb!icznej i cały a- 1 
rządkowane być winny reżi- parat wymiaru sprawiedli-

.na konferencji berlińskiej 
· (Dokończenie ze str. 1l 

niku naród niemiecki. bez In­
gerencji państw obcych, roz­
strzygnie sprawę struktury 
społecznej I państwowej Nie­
miec demokratycznych I na 
których podstawie utworzony 
będzie nąd ogólnon!emiecki. 

3 Ustalić, że tymczasowy · 
rząd ogólnon!emieckl 

będzie miał równiet past~P\1-
jące z:adan!a: 

a) reprezentowanie Nie­
miec podczas opreco­

wywania traktatu pokojowego . 
jak równ ież . reprezentowanie 
ich w organizacjach między­
narodowych, 

) 
rozwój kontaktów eko-

r. nomicznych, handlowych 
i kulturalnych między Niem­
cami wschodn 'mi a zachodni­
mi, zagadnie.nia transportu, 
łączności pocztowej I telegra fi­
cznej, zagadnienia swobodne­
go ruchu ludzi i towarów na 
całym terytorlu·m N'emiec oraz 
Inne sprawy dotyczące Intere­
sów cąlego narodu niemieckie. 
go. 

Memorandum rządu NRD 
drogę ukazuje jedyną 

pokojowego rozwiązania 

'problemu niemieckiego 

wości oraz. policji :t.najdują się 
w rękach polityków odwetu. 
Czy w takich WRrunkach mo­
Z..a mów i~ o wolnych wybo­
rach? - pyta „Neues Deutsch­
la nd", - Jasne. ie nie, gdyż 
wybory tak le nie byłyby wy­
razem woli narodu . Wybory 
takie prowadziłyby do utrwa­
lenia władzy sil reakcji. 

u 

( 
S lutego 1954 r. (n~ 30) 

NASZYCH 
PRZYJACIOL 

Konstruktorzy węgieiscy 
budują nowe maszyny rol1\cze 

· Program rozwoju rolnictwa węgierskiego postawił 
poważne za<J.ania p·rzed konstruktorami maszyn rolni­
czych. Ostatnio prac.ownicy Biura Konstrukcj.l Ma.;;zyn 
Rolniczych opracowu ją projekt żniwiarki - młocarni, 
która będzie mogla przeprowadzać żniwa na terenach 
nawodnionych, m. in. na polach ryżowych. W opr.-:-co­
waniu jest równie?; model pługa do ciągnienia rur. 
Maszyna ts będzie użyta do przeciągania tymcusowo 
zakładanych rur na terenach nawadnianych. 

Przeprowadzane są również prace n.ad zbudowaniem 
maszyny, która by załadowywała na wagony lub inne 
środki transportu siano, luź.ną slomę !tp. 

N:edawno skonstruowano dwurzędową maszynę do 
wyrywania buraków cukrowych oraz kultywator. który 
można V<tnontować do traktom Zetor. W bieżącym ro­
ku po wielu dokonanych próbach przystąpi 1 się do se­
ryjnej produkcji obu tych =yn. 

Lotnictwo obsł 1guje kołchozy 
W roku ubjeglym samoloty lotn 'ctwa cywilnego ZSRR 

z.asilily nawozami mineralnymi prawie pól milion.a hek­
tarów za.siewów żyta I pszenicy ozimej. Rozpylano tet 
z. pow.etrza na sady, winnice i plantacje bawełny sub· 
stancje chemiczne, służące do walki ze szkodnikami. 

W roku bieżącym samoloty zasilą nawozami mineral­
nymi klika milionów hektarów pól uprawnych \ sadów. 
Najw : ęcej uwagi poświęci się zasileniu w <:kresie wio­
sennym zaE·iewów z.bóż ozimych, wieloletnich traw ora'l­
z.asileniu pogJownemu buraków cukrowych, ziemniaków 
i bawełny. 

„ob!'ona" tz~ ... 
M-S ,GEN. WAL'TER" - PRZO­
DUJĄCYM SlAl'KfEM POLSKICH 

LINII OCEANICZNYCH 

Tytuł pr1od,;\llceqo •tatku Pol­
skich Linii Oc.ean\c.z.nych za o~ 
siąqnięcia we wspGłz~wodnic.\wl"' 
pracy w IV kwartale ub. roku 
zdobyła ;ro/O(Ja / M-S „gen. Wal­
ter„. Wraz z proporcem pr;:~­

c.hodnim otrzymata ona przyw•­
\e\ odbierania salutu flaqoweq:o 
od wsz.'łs\\<\ch Jednostek pols1e1ej 
flety handlowe\. 

PRZYGOTOWANIA OO WtOSE~· 
NEJ AKCJI SAHITt>.RNO·P.ORZĄD­

KOWEJ 

Jut obecnie rozpoczynaią •'• 
przyqotowil!nia do teąorocznej 
wioMnMf akcji sanitarno-p~­
rzą.d\.cowel, która na szeroka. skll\­
lt przeprowadzona będzie na te· 
renie całeqo kraju. 
Ogólną orqaonizac]ą tej akcJ• 

ujmą „~ w roku biot. prezy­
dia r~d narodowych wszystk1tł1 

1 stopni, przy których pow~aaną 
społeczne lcomite~y sanltarnO·P'>· 
rz.,dkowe złożone m.in. z przed­
stawicieli rwią.zków zawodowych 
1 orqanizacjl społecznych. Z ~o-
mitetami tymi jak najśelślej 
współpracował będzie aparat 
służby zdrowia. 

W POZNA~SKIM OGRODZIE 

b) · niedopuszczenie do te­
go, by Niemcy wciąg­

nięte zostały do ko.al!c}i lub 
i;ojuszów wojennych, wymie­
rwnych przeciwko jakiemu­
kolwiek mocarstwu, które u­
czestniczyło &wymi silami 
zbrojnymi w wojnie pneciw- . 
ko• Niemcom hitlerowskim, 

4 W celu zapewnienia na­
rodoWi niemieckiemu 

prawa samodz'elnego decydo_ 
wania o swych problemach na­
rodowych, zalecić rządowi 
Niemieckiej Republiki Demo 
kratycznej I nadowi Nlemlec­
k'ej Repuhlikl Federalnej nie­
zwłoczne zwołanie konferencji. 
pełnomocnych przedstawicieli 
Niemiec W'l<'hodnlch 1 zat'hod• 
nich, którzy by porozumlell się 
w sprawie trybu utworzenia 
tymczasowego rzadu ogólno­
niemieckleeo, jego skład•J, 
funkcji, z:adań i p'ełnomoc­
nlctw. 

Jak donos\ dzlenn'k „Neue Zeit", odbyło się w Berlinie 
posiedzenie Komitetu Politycznego Centralnego Zarządu 
Niemieckiej Partii Chrze,ścijańsko-Demokratycznej (CDU); 
na którym omówiono przebieg konferencji ministrów spraw 
zagranicznych oraz memorandum rządu Niemieckiej Repu­
bliki Demokratycznej. ., 

Jest rzeczą jasną. że naród 
niemjecltl - pisze „Neues 
Deutschland" - i:iie może się 
pogodzić z takim uregtilow11, 
niem sprawy wyborów ogól­
noniem !eck ich. Tylko wów­
czas, gdy Niemcy nie będą 
związane z. t.;idnym systemem 
paktów militarnych. tylko 
wtedy, gdy poloty się k re~ 
wskrzesumiu n1em .eck1ego 
mwt.~ryzmu i hitlerowsk1e~o 

Wehrmachtu - możliwe będą 
ogólnoniemieckle wolne wy­
bory. Sedno zag<idnienja nie 
polega na ustaleniu forinal• 
nych przepis9w wyborczych 
lecz na tym, w czyich. rękach 
spoczywać bc:ctzie przy goto­
wanie i przeprowadzenie wy­
borów. Żaden Niemiec nie 
zgodzi się na to, aby przepro­
wadzenie wyborów porost.a­
wlono moc!ł rstwom okuJ)llcy J· 
nym. Przeprowad;renie wybo­
rów ogólnoniemleckich - to 
sprawa samych Nieme.ów. 
Dlatego też - kończy „Neues 
Deutschland" - Niemcom po­
trzebny jest traktat pokoJO· 
wy, ~tóry da narodowi woł· 

Mieszkaniec Marsa: - „Czego tu szukacie?" ZOOLOGIC1ftYM URODZIŁY Stli'. 
LWtĄTKO; tlłlS I BOBRY 

l :) zagadnienia obywatel-
stwa niemieckiego, 

d) zapewnienie swobodnej 
działalności stronnictw i 

<lrganizacj! demokratycznych 
I niedopus;r;czenie do Istnienia 
faszystowskich. militarystycz­
nych I Innych organi7..acji, 
wrogich demokracl! i sprawie 
utrzymania pokoju, 

Wysokie ojznaczania 
pracown;ków 

przemvsiu maszynowego 
WARSZAW A, 4. 2. 

Rada Państwa' przyznała 
193 p racownikom przemysłu 
maszynowego wysokie odzna­
czenia państwowe. 

Dzięki ofiarnej pracy od­
znaczonych inżynierów, tech­
ników i robotników. przemysł 
maszynowy w ub r. uru~ho­
mił produkcję szeregu no­
wych asortymentów. dotych­
czas w kraju nie wytwarza­
nych. 

5 R7.ądy 7.wlą7.ku 'Radz'ec· 
kiego, Francji. Anióllll 1 

USA ze swej strony podejmą 
kroki. zmierzaj ące do stworze­
nia takich warunków. które 
przyczyniłyby się do pomyśl­
nego WYkonan'a przez tymcza­
sowy rząd ogólnonlemlecki po. 
wiC"rzonych mu zadań oraz 
wykluczałyby jrkąkolwiek in­
gerencję I wszelki nacisk ze 
strony mocarstw obcych pod · 
czas wvborów 011;6lnoniemlec­
kich. W tym celu rzady czte­
rPch mocarstw z~od~'lv się na 
to, by Jeszcze przed pnepro­
w~d7.enlem wyhorów wvcofać 
wo.Iska okupi-eyjne zarówno z 
tervtorium Niemiec wschod~ 
nich, jak i z terytorium Nie­
miec zacho-:ln!ch. z w:viatki~m 
ograniczonych kontvn~entńw, 
którP. poz.ostawi sle ·dla peln'.e­
nla runk~ji <'Chronnych wyplv-
wa.iH~v0.h równ1e~ z zad~ń 
kontrofuyrh r7t"rech mo. 
car~łw: dh ZSRR - ·w sto­
<11nJc1i <Io NiPrnf P.c w•chodnich, 
dla USA. Anp'ił 1 FrP-1'\cjl - , 
w st1m1nku do Niemiec za· 
chodn'ch. 

• Tysiące metrów tkanin 
dla ludzi pracv. miast i wsi 

(D()kończenie ze str. 1) 
' 

najbardziej przyczynllł się do 
osiołgnh:cia Lakicb wyników? 

Bardzo wielu . . trudno było­
by wszystkich wi·liczyć. Na 
naiw 1 ęk.tte jednak umanie za­
służ.rły tkaczki: Stanisława 
Antczak, Henryka Rogo1iń· 
ska, Józefa Kowalczyk i J ó­
zefa Kwaśniak, które o~iągaJ<I 
przeciętnie od l 2H do 135 proc. 
wykonanie pianu · 
z~loga pn.ędz.alnl dala w 

stvct..nlu 8.964 kg przędzy po­
nad plan. utyskując o 0,6 
proc. wyższą jakość przędzy 

Na specjalne wyróżnienie 
1.asługuje prządka HeleM 
Grzeleoszkiewicz, która nie 
zawsze W\• konyw~la swoje 
plan:v w 100 proc , a w stycz· 
nlu. w cza>le realizacji zobo· 
wiązar\, osiągnęła 114.3 proc. 
Wysokie wyniki uzyskały tak· 
że prządki: Anna Pawlak 
121 prnc planu i Halina Sto­

. ińska - 117,9 proc. planu. 

W ODPOWIEDZI NA APEL 
ANTONIEOO BREGULY 

'..:. OdpowladR .ląc na a::'e1 
tokarza AntoniPgo Breg11ly 
r>c.ionall zatony Lór\7.klch Za· 
kładów Maszyn Wlóklennl­
'czych postanowili uczci~ fi 
Zjazd ·partii dodatkowymi zo-

bowiązanlami - pisze kares· 
pendent Kałęcki - Członko­
wie klubu techniki i racjuna­
liz.Jcji przyrzekli , złożYć do 
dnia li Zjazdu co najmniej po 
jednym usprawnieniu. Jale: 
d_otąd swe wnioski racjonali­
zatorskie zgłosili - Jan Ut;· 
bickl Piotr Skórzew>ki Ale 
ksander NieP.suj I Jerzy Ko­
pecki Dalsze pomysły •li w 
toku opracowywania. 

WZORCOWY PION 
BEZBRAKOWY - · 

Na zmianie „B" przędzalni 
jedwabiu w Tof!l.aszowskich 
Zakładach Włókien Sztucz· 
nych rozpoczął pracę pion bez­
braKOWY zorganizowanv w r;i­
mach wspólzawodnictwa na 
cześć Il Zjazdu partii. Jest to 
zespól wzorcowy sklad~Jącv 
się z 10 osób Plon ten został 
dostosowanv do warunków l 
potrzE!b zakla<l?w Zespół zn.al 
duje się pod specjalną oplPką 
dzlału kontroli technicwej. 
a maszyny należące do pionu 
powwrzońn szczególnej ptec?V 
wykwalifike>wan"ch ślu>arzy 
Je.dwab. produkowany \~ plo­
nie oznaczany Jest odpowied­
nimi symbolami, l<tóre pozwa · 
łają szybko rozpoznać. ie su 
rowiec przechodzi przez ręcfl 

członków zespołu. 

) 

.Komitet Polłtyczny uchwa­
lił rezolucję, która głosi: 

Komitet Polityczny ' wita z 
zadowoleniem przed>' ta wione 
przez ministra spraw zagrani­
cznych ZSRR propozycje w 
sprawie zawarcia trak talu po• 
kojowego z Niemcami 1 zwo· 
łania konferencji pokojowej, 
która powinna zebrać się nie 
później niż w pażdziermku br. 
W prz.ygotowamu trakt.atu PJ· 
kojowego powinni wzi<1ć u· 
dz.iał przedstaw;ciele Niemiec 
wschodnich i zachodnich. Q 
Niemczech można mówić tylko 

l samymi Niemcami. Naród 
niemiecki w swej przeważają­
cej więk!lzości domaga się 
traktatu poko)owego i katego­
rycznie odrzuca ukl<1dy z Bonn 
i Paryża, przygotowujące trze­
cią wojo~ światową. 

Komitet polityczny za3pro­
bował jednomyślnie memoran­
dum rządu Niemieckiej Repu 
publik! Demokratycz.nej które 
ukazuje jedynie możliwą dro­
gę pokojowego i demokrat;rcz· 
nego rozwiązania · problemu 
niemieckiego. 

• Kvmendanz amerykańskle7 baz.11: - „Naszvm zadaniem 
jest obrona. gra.nic Stanów Zjednoczon.vch". 

1„Neues Deutsehla.ńd ') 

Milion paryżan 
z\oiyło swe pądpisy 

pad petycją protes1acy}ną 
p .rz ee i,... ko 

• I. • • 

Dlaczego bojq się rełerendum 
~,europejs~u·1 

wspólnocie 

o b ro n n _. j •• 

W e>st;i.lnlch dniach stycznia' 
br. Pozn~l'lsl<\ Oąród 1<>0IO(liC1'1y 
wzboqacił się o new• okazy 
._w\erząt. AtrakcJt oqrodu stano .. 
wł nowonarodzonl! lwiątko, któ! 
re karmione: fe5t pr'Ztt'Z. w\\czyc.ę. 
ponieważ matl<a-fwlc:a chclala 
małe pożret. 

Niemnie\s%ą ta<!oj~ wśród noj· 
młodszych mieszkańców Poz.n~· 
nla wzbudziła wiadomość . o 
przyjściu na. świi'\t m\sia brunat· 
neqo I trzech bobrów. 

WIELKIE SUKCESY NARODU 
Il Ut.GARSKIEGO 

(Korespondencja wła•ma z Berlina) 3 bm. odbył się w Saint -
Denis wiec protcslacyjny prze­
ciwko planom utworzenia. ,;ar­
mil europejskiej". 

Prasa buląarska podała komu· 
nlkat Centralneqo Urzędu .Staty· 
styczneqo przy Rad.z.ie M1nlstrów 
Bulq3"si<le) Republiki Ludowe\ o 
wyn ~kach wykonania Państwowe. 
go Plz„u Rozwoju Gospodarki 
Narodowe] Kraju w r. 19~3 , 
pierwszym rol<u drUQ ieJ p1~c 1 0· 
latki. Jak stwierdza komun ikat, 
plan qlobalnef produkcll przemy. 
s!owel wykonany został w 100,6 
proc. W p,,.rćwnanlu z 1952 r „ 
produkcJa przemysiowa wzro!tła 

W środę minister Mołotow zapropo­
nował przeprowadzenie w calj eh 
Niemczech referendum. w któ­

rym na>ód niemiecki wypowiedziałby 
się za traktatem pokojowym albo za 
układami z Bonn i Paryż;i. Nalet.Alo 

1oczekiwać, że ministrowie z'achodnf. 
którzy bez przerwy mówią o „wolnyctf 
wyborach" w Niemczech, nie będą · 
mieli zastrzeżeń wobec propozycji ra­
dzieckiej. Wolne referet).dUm, któ~e pfo· 
ponuje delegacja radziecka, jest prze­
cież naiwyż$zą formą wolnych wybo­
rów . Je<lnakże ministrowie zachodni 
oraz Adenauer nie zgadzają się na re­
ferendum . gdyż obawiaią się Jego wy­
nik(>w. Smieszne wręcz są zastrzeżenia 
wysuwane · przeciwko referendum. 
Swi a dczą one o pewnej bezradności 
I 0 całkowitym . braku argumentów 
przeciwko referendum. Tak na przy­
kład minister Bidault oświadczył, że 
nie zgadza się na referendum, ponie­
waż jest to.„ impreza kosztowna I kło­
potliwa. 

Od pięciu dni trwałą obrady nad 
sprawą niemiecką. Trzonem tego z.3-
gadnienia jest kwestia ziednoczeńla · 
Niemiec, a na drodze do zi.ednocz.enia 
- budowana jest przeszkoda z żelaza 
I dolarów „armia europei>ka" 
Trudno nie podać na wstępie, że, prze­
prowadz.ona przez de!egację radzi<'cką 
analiza układu o „europejskiej w~pól­
nbcie obronnej" była mlstrzowsk~ ope­
racją, której wnikliwość I J a sność wy­
warła silne wrażenie. Cal:v system tak 
zwanej „europejskiej wsrólnoty obron­
nej" został - rzec można - prze­
świe~lony promieniami rentgena 
I cóż u,1rzeliśmy? Swiat ujrzał nagą 
prawdę : ponury plan, obliczony na roz­
bicie Europy na 2 bloki. agresywny 
plsn wymierzony ostrzem swvm pue­
ciwko Związknwi Radzieckiemu I kra­
inm dem okracji ludowej, a le godzący 
tak samo we Francję i w Niemcy. 

T rzeba się chy.ba cofnąć • do czasów 
Hitlera, aby znaleźć podobną 
próbę oszukania opinii publicz­

nej: plnny te zmierzają bowiem 
do rozbici a Europy I do wywołania 
wojny w Europie, chociaż mówią o 
zjednoczeniu 'Eur•i'Y· 

Na 32 państwa w Europie Enalazlo 
się 6 państw, maJąc ych we.iść w skład 
„wspólnoty europejskiej" I ta niepro­
szona szóstka chce przemawiać i dzia­
łać w imieniu całej Europy , 

W tym miejscu nakży zwrócić uwa­
gę na to, że również w tych sześciu 
krajach rządy nie •otrzymały od 
swych narodów mandatu do montowa· 

· r.ia „armii europejskiej". Cz.y np. fran­
cuski minister spraw zag ranicznych, 
Bidault, upoważniony został przez parła- · 
ment francusk~ do odegrania roli rzecz­
nika „armii europejskiej"? Nie. Ani par­
lament. a tym mniej francuska opinia 
publiczna nie upu.ważniły pana Bidault 
do tego. Nic też dziwnego, że - jak do­
nuszą z Par.)'ża - wystąpienia Bidault 
wywołały poważną krytykę we Francji. 
Ale zarazem nigdy jesżc.-ze żaden fran­
cuski polityk po wojnie nie miał tak 
dobrej prasy.„ w Bonn i w Waszyngto­
nie. 

•Nie jest to oczywiście przypadek. Po­
stanowienia układów "Clolyczących „eu­
ropejskiej wspólnoty obronnej" zmie­
rzają do tego, by zamknąć uczestnikom. 
tej ·„wspólnoty" · możliwość odwrotu. 
Jest to wręcz pułapką, z której nie ma 
wyjścia. Tak np. Stany Zjednoczone i 
Anglia, które nie uczestniczą we 
„wspólnocie europejskiej '', ogłoslly de­
klarację, że „gdyby jakakolwiek 11kcja, 
niezależnie od tego skąd by ona pocho­
d7.ila, zal(rażala in tegrah;10ści, jedno­
ści „wspóinuLy europejskiej" - wów-

. czas Stany Zjerlnocrnne 1 Anglia po-
traktują to jako 7.agro:ienle swego włns­
ncgo bezpiec1eńs\,wa i użyją ś.rodków 
militarnych. W tym celu Stany Zjedno­
czone l Anglia utrzymywać bl:dą woj­
ska w. Europi ". 

Cóż oznac1.a ta deklaracja? Oznacza 
ona, że Niemcy zachodnie, które ratyfi· 
kawały układ o „europejskiej wspólno­
cie obronnej", nie mogl.vby po zjedno­
C7eniu kraju wycofać się z tego ukła­
du. 

Eden w swym planie „zjednoczenia 
Niemiec" przewiduje rzekomą swobodę. 
działa nia przyszłego rządu 011/>lnonie­
mieck iego. J11k;i to jednak swoboda 
działa nia, skoro układ zawarty został 

' ' 

na 50 lat I „wspńlnota" ogrodzona ma 
być drutem kolczastym, by mkt ,t nieJ 
nie uciekł.„ 

Dotyc-q to w równej mierze Francji. 
Gdyby Francja rntyfikuwala układ o 
„europejskiej wspólnocie obronn'ej", 
wpadłaby w pułapkę 1 furtka zatrzas­
nęłaby się. A gdyby spróbowala wyjść 
- wówczas „iagroz.ilaby" bezpieczeń­
stwu Stanów Zjednoczonych i Anglii. 
Taki jest sens dekla racji Waszyngtonu 
i Londynu z 1952 roku. 

N ieodpart.e argumenty delegacji ra­
dziecl<iej wskazującej na te nie­
bezpieczeństwa wynikają z pozy­

cji Związku Radzieckiego, ożywionego 
najgh;bszą troską o szybkie pokojowe 
rozwiązanie kwestii niemieckiej, zgod­
nie z uchwałami poczdamskimi. żelaz­
na logika · argumentów ministra Moło­
towa, opartych na faktach i dokumen­
tach, wprawia w trudne położenie mi­
nistrów zachodnich, uporczywie drep­
czących na jednym miejscu. Dowodzą 
tego m. in.: przemówienia sekretarz.a 
st.llnu USA Dullesa, pełne mętnych 
ogólników. Prasa amerykańska cz.;:sto 
żąda od uczestników konferencji ber­
lińskiej konstruktywnych propozycji I 
i wystąpień. Pr?.emówlenia p~na Dulle­
sa są chyba zaprzeczeniem ! tego, co 
kanstruktywne. · 

I jeszcze jedno: stanowisko delegacji 
radzieckiej przebija sobie drogę do 
świadomości opinii publicznej Niemiec . 
zachodnich, choć dzienniki · adenaue­
· rowskie robią wszystko, by1an.tumenty 
m!ni~tra Mołotowa nie dotarły do czy­
telnika prasy ani do słuchacza radia w 
Niemnech ?.achodnich. Jesteśmy obec­
nie świadkami znamiennego zjawiska. 
Jeśli pr7.ed konferehcją berlińską par· 
tle reżimu bońskiego wyslępowal:v jed­
nolicie i przygotowywały się do solidar­
nego ustosunkowania się wobec konfe­
rencji, to obecnie sytuacja się zmieniła. 
Pod nadskiem opinii publicrnej zaryso­
wały się rozbieżności zdań w Bonn nie 
tylko m1ędzv socjaldemokratami a par­
tiami r111d1ącymi, lecz również w samej 
,>ar tii Adena uera - w CDU. 

Sytuacja w Niemczech rozwija się 
.wbrew Adenauerowi. 

MlCHAŁ HOFMAN 

Na w iecu przemawiali: czło­
nek MRP deputowany Andre 
Denis, se ~retarz FPK Jacques 
Ducloo, b minister Rene Ca­
pitant, deputowany do Zgro­
madzenia Narodowego, rady­
kalny socjalista Maurice Bene 
i inni. 

Wszyscy mówcy jednomyśl­
nie potępili politykę milltary· 
zacj[ Niemiec zachodnich pod 
szyldem „armii europejskiej" . 

o 12 proc. 
W•elku~ sukcesy osląqnieto w 

1953 r. w dz1edz1nllt rozwofu 
rolriictwa. Zwiększył się obsz.~r 
zasiewów rośtt:i przemyi;towyrl1. 
F'rodukcja zbob wzrosła o 24 
proc. w pc-rówl"'aniu z 1952 r. 

KRYZYS RZĄDOWY 
WE Wt.OSZECH 

Prezyd<!nt Elnaudi :rakol'lczyl 
w czwartek swe ł"'OZmowy z przy. 
wódcaml stronnictw poJ\tyczrt)'ch 
i w końcu tyąodnia ma oqśosiC 
kogo w'}bral jako kandydata na 
premie-ra. Jak wiadomo, krótko· 
trwały rłąd chrześci)ar't•ko·de· 
mokr3tyc1ny Fanfanieqo zn~Jdu· 
J• 11tw stan\e dymi:;/i po odrzu­
ceniu przez pi>rlanite-.nt votum 
zaufania. 

PRAWIE 300 'Tvs. l!:l!'.lROBOT· 
ttYCH W AUSTRII 

„Należy stanowczo wystąpić 
przE\ciwko „europejskiej wspól­
nocie obronnej" - oświadczył I 
Andre Denis - albowiem od 
t~go zależy . ~k?,i i osiągnię-1 
cie porozum1en1a . Aust„iac\.c\a Ministerstwo Ub_,z. 

Prasa podaje, że w Paryżu pleczeli S.polecznvch opublikowa· 
pod petycją protestacyjną 10 dane o wzrośĆito bezrob<>c•a w 

Przeciwko ,,europei·skiej w spól- Austrii. Wedluq tych danych w 
dniu 31 stycznia br. było w Au· 

nocie obronnej" w Paryżu striil zarejestrowanych 2S9:S39 
zebrano JUŻ okola miliona benobotnych, tj. o 15 tyS1ecv 
podpisów. 1 więcej nit w okresie n•Jw i ę' - S<C · 

Władze 

frankistows~ie 
uprowadzają 

slallti anqie~skie 
LONDYN, 4. 2 

Jak .donosi agencja Reutera, 
ministerstwo spraw zagra­
nicznych Anglii iakomuniko­
wało; iż oczekuje informacji 
od ambasady ang ielskiej w 
Madrycie w sprawie zag:; rnię­
cia przez wład z.e frankistow­
skie statku handlowego „ Cots­
more''. Jest to już drugi sta­
.tek uprowadzony przez wła-1 
dze frankistowskie w ciąg\.! o­
statnich dwóch tygodni. 

qo nasilenia bezrobocia w roku 
ubieqtym:: 

LOTNICY AMF.R'/KA~SCY 
W VtETNAMtE 

Kore5J)C'.'1dent dzie-Mn lXa ,.N~w 
York Times" donosi z HonqkOl1· 
qu, te awerylcańskie towarzy­
stwo 1otnlcze „Far EBstern l\irll­
ne". w którym znaczna. ilość a'<„ 
cJI posiada qenerał w stanie spo­
czyn}<u Chennault, znów ram1<?.· 
rza wysiał kilka zafóą 1<1tnik6w 
do Indochin. Lotni•y cl ma 'ą 
wz.lać udział w wofnie przeciwko 
narodowi vletnamsk iemu w sze. 
reqach francusk leqo korpusu ek· 
sp•dycy jneq<>. 

NASTROJE ANTVAME"YXA~SKIE 
WE WŁOSZECH 

Mieszczące się w Neapolu do· 
wćd~two sil :i:brofnych bloku at­
lantyckieqo w połudn i owej stt·e· 
fie Europy rozpowszechn1:0 
wśród żołni--?rz:y ameryk:ańsl<k.h 
ulołkt, w której zabra.nia Im od­
wl-edzani3 niektórych d%ieln1c 
miasta. Roz.kaz UfT'łotywowano O· 
kołicznością. że żołnierzom ailn„. 
rykańsklm qrozi tam „niebezpie­
czeństwo n3:paści0 I fe tamtejsza 
ludność „odnosi się n;eprzy)aż­
nie do wojskowych amerykań· 
skich'\ 
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O pracy · z robotnikami Na przykładzie Szy•sze. podniesienie stopy' tycloweJ trzeba wywalczyć I wypracować! 

' . 

mieszkcxjqcymi na wsi 
kilku 'numerów Dla uczczenia li Zjazdu PZPR 

dajem1 wl~cej tkanin. Podno•lm1r t•kośt p1odukcjl 
· Wprowadnmv nowe •rrykuly 

Nasże zadania 
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- Ty, Antek - to się 11a­
zywa tramw•i - wołał nie­
raz ze śmiechem wielkomiej­
ski urwis, już z daleka P<)lna­
jąc przybysza ze wsL Przy­
jezdny n ie dostrzegał często 
drwiny w tym zawolan •u i 
rzucat zdziwione spojrzenie 
We wskazanym kierunku. da­
jąc tym na długo temat do 
dowcipów. Po czym szedł dlł­
le j szlakiem pl'zemierzonym 
przez wielu podobnych do 
n iego przyjezdnych. Podobnie 
jak oni szukał pracy i podob­
,nle jak on! wracał zawiedzio­
ny po kilkt•dniowej wędrówce 
do swej wsi. Był jednym z 
tych, których terminologia sa­
nacyjna określała lakonicznie 
dwoma słowami: ,,ludzie zbęd-

kwldowan ie „białych plam•·, 
współpraca z gromadzk imi or­
ganizacjami party jnymi w Ich 
rozbudowie, w walce z kułac­
kim wyzyskiem I wrogą plot­
ką, w organizowaniu szkolen ia 
ideologicznego. kursów upow­
szechniania wiedzy roln.czej, 
w podno51eniu na wyższy po­
ziom gospodarki rolnej Ini­
cjatywa ta wvszła ju7 dql P. ko 
poza Ostrowiec. GrupY, tnwa­
rzyszy dojeżdżających ze w>I, 
organizowane obecnie pr7.P?: 
komitety zakładowe w róż­
nych okręgach kraju. tworzą 
różne formy oddziaływania na 
gromadę. Jedną z nich są ze­
brania w gromadach, na któ­
rych . przeprowadza się dy•ku­
sje nad fezami przedzjaLdu­
Wyml A że dy5kusja wiązana 
Jest ściśle ze sprawami gro­
mady. zatem na zebrania t l ­
ki ~ z;;iprasza się towar>.ynv ·z 
komitetu gm 'nnego, z rady 
narodowej, ze Związku Samo­
pomocy Chłopskiej. aby po­
słuchali <"hłopskiej krytyki I 
n.a ·miejscu odpowiedziell 1 
pomogli. 

czy, ofiarny zap~ł. przen i o>ą pracy z robotnikami mleszk:.­
go od maszyny w hali pro-. jącymi na wsi. Różne zaklady 
dukcyjnej do gromady, w któ- stosować muszą różne foan.v, 
rej mieszkają Poczują się w w zależności od warunków. w 
tej gromadzie potrzebni, od- jakich pracują. Chodzi jP.dy­
powiedz;alnl za jej życie. 0- nie o wykazan;e. te wm 1:t:d7.ie 
f iarnych szermierzy idei soiu- komitet zakładowy szuka ta­
szu robotniczo - chłopskiego, kich form i w praktyce je 
boiowych organizatorów walki stosuje. tnm ma do zanoi.,wa­
o ;ozwój gospodarki w grom1- nia poważne osiągnięcia. Tllm 
nzie I w•ro>t ~W; R1ol'l'1''~ri ki n- . doświadczenia mówią o f>"C'ZU­
sowej pracująr.ego chlopstwa ciu duż~j odpqw1edzial"10ścl 
komitet zakładowy znajd?.1e robotników mle5zkeją<'ych na 
również. wśród poważne; czę- wsi za sprawy ~roMady. 
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ni0 · 
C~dzfennfe drogami wiodą­

cym\ do miast i o~rodków 
przemysłowych dojeżdzają rlo 
pracy chlopl z okolicmych 
wsi. J'ldą drogami, które pro­
wadzą do kopalń, hut. fa'Jryk, 
na place budowy. gdzie otrzy­
mali pracę, perspektywy a­
wansu społecznego, gdzie wl~­
lu z nich stało się przodujący­
mi robotnikami„. 

„STALISMY SIĘ 
LUDZMI POTRZEBNYMI 
I W ARTOSCIOWYi\11''.-

Inną ciekawą formą pracy 
towarzyszy mieszkających na 
Wsi są gawędy wieczorne w 
chłopskich Izbach. W gawę­
dzie takiej bierze udzial jeden 
z członków grupy i zasłyszane 

Te dwa obrazki - jt'den tart\ glosy krytyczne przenosi 
dawny, miniony, drugl wspól- na odprawę grupy. Nazywa s'ę 
czesny przytoczył Il.Ił z.e- to „sprawami do załatwienia" 
braniu jeden z towarzyszy • 1 jeśli takie dotyczące róino-

' mieszl<.aiących na wsi w rodnych problemów „sprawy 

ści bezpartyjnego aktywu fa- • * • 
brycznego mieszkającego na W jednej ze wsi odbywnło 
wsi. Jest rzeczą zrozumiałą. że . su: niedawno zebranie gro­
dla organizowania tej pracy mad1kie Mówiono o ró1mych 
n ;e wy~tarczy - jak to ~ lę sprawach: o IX Plenum, o 
n ieraz d~icie prze,IRnie tym, co trzeba by zrohić u 
komitetom gminnym aktual_ nich w gromadzie. o różnvcł> 
nych spisów robotników m 1e- bolaczkarh chłopów I rzen 
szkaiącvch . w poszc1~~ńlnvrh C'harakterystyczna: ze ws,yst­
gromada('h z zainaczen•em: kim! „~prawami do włatwle­
do wykorzysl:i nla w bie7iirv<'h nla" zwracali $lę chłopi wlaś­
zadaniach Kontakt kom itetu nie do robotników mieszkają. 
zakładowego z komitetami cych w tej gromadzfe Jeszcze 
gminnymi jest pot(Zebny i po zebraniu otoczyli IC'h cit1-
ceiowv. ale tvlko lego rorl1.a.1u snym kołem, mówiąc o tym 
kontakt, który Informuje ko- I o owym. Kiedy zapytałem 
mltet zakładowy o sytuacji w póżnie.1 tych robotników, jak 
rói.nych gromadach i pozwala zdobyli takle zaufanie groma­
mu na rozwinięcie właściwej dy, odpowiedzieli krótko: 
agitRcji wśrńd poszczególnych Przecież jesteśmy robotmka-
grup robotników. mi... 

Nie chodzi tu o znalezienie 
ide81nej re ~pty na formy W. ZRAU~K 

Solidna obsługa klientów 

P ierwsze spostrzeżenia, ja­
kie nasuwają się przy prze. 

glądaniu 5 ostatnich numerów 
wielonakładowej gazety fa­
bryl.'znej ZPB jm Armii Lu­
dowej - „Głosu Załogi", d:i­
tyczą jej układu grafic'znego. 
Czy jest on dobry? Na ogól 
tak. Artykuły są niezbyt duże, 
a um ieszczone na każdej stro­
nie przynajmniej jedno zdję­
cie czy też satyryczny rysunek 
ośmieszający brakoroba oży_ 
wiają gazetkę i czyni<i ją cie­
kawszą. 

Dalsze 'spostrzeżenia nasu­
wają się przy czytaniu utyku-, 
łów. Jakkolwiek w większo­
ści są one ujęte dobrze i cie­
kawie. można jednak miel' ta_ 
strzeżenia co do zakresu poru­
!'IZBnych Vf nich za gad n ie11. 
Stanowczo Ul mało pisze się o 
sprawach żywotnie lnteresuJą­
cych załogę. Pominięto na 
przykład tak ważne zagadnie­
nie jak praca Istniejących tu 
8 ekip łączności mia~ta ze 
wsią Zadaniem gazety ·zaś 

&kontrolowano, r:zy krytyka 
wpłynęła na poprawę sytua­
cji. 

Sporo jem:ze błędów I nie­
dociągnięć ma „Głos Załe>gi". 
Trzeba jednak przyznać, że w 
stosunku do lat ubiegłych na­
stąpiła znaczna poprawa. Co­
raz 1ep3zc są artykuły stale pi­
szących korespondentów, jak 
.tow. Zenobii Sawickiej, Ka­
zimierza Jasiaka, Stanisława 
Kisłockiego I innych. 

* * * 
Komitet Zakładowy PZPR i 

rada zakładowa ZPB im. Ar­
mii Ludowej widzą blędy i 
niedociągnięcia „Giosu Zało­
gi" i syEtematycwie pracuJą 

qad podnie&ieniem poziomu 
gazety. Każdy numer „Głosu 
Załogi" dy&kutowany jest co 
miesiąc na zebraniach kole­
gium redakcyjnego w 'obecno­
ści s-ekretarza KZ PZPR i 
przedstawiciela rady zaklad·~­
wej. Komitet Zakładowy po­
maga w pracy· kolektywowi 
redakcyjnemu. Wskazuje · na 
sposoby dalszej rozbudowy 
sieci kor~pondentów fabrycz­
nych, zachęca do śmiałego wy­
powiadania się na lamach pi­
&l')'la o trudnościach i osiągnię. 
ciach w pracy, uzasadniając. 
że jest to najlepsza droga do 
podnoszenia poziomu Ideolo­
gicznego i zawodowego ca)Pj 
załoęl, a tym samym do lep­
szego realizowania w zakla• 
dz.ie pracy wytycznych partii. 

W styczniu br. roku zmie­
niono skład kolektywu redak­
cyjnego. Powięks~no liczbę 
członków z 7 do 12 o'ób i roz_ 
łożono planowo zajęcia. Czlon­
ke>wie koll!ktywu odpowie-

dzialnl będą ta de>starczanie 
wiadomości z powierzonego 
każdemu z nich działu produk­
cji. Do obowiązków ich nale­
żeć będzie ponadto zwiększe­
nie liczby korespondentów ro_ 
botniczych w danym dziale i 
otoczenie Ich troskliwą opie­
ką. 

Niezależnie od wprowadzo­
nych zmian organizacyjnych 
pożądane jest, aby egzekutywa 
Komitetu Zakładowego PZPR. 
przy ocenianiu kolejnych nu­
meróvy „Głosu Załogi" intere. 
sowała s i ę skutkami krytyl!l­
nych artykułów i notatek za­
mieszczanych w gazecie. W IP.n 
sposób pismo zaklade>we zdo­
będzie jesz.cze większy au to­
rytet i zaufanie wśród załogi, 
przyciągnie do ws.półpracy no­
wych korespondentów oraz 
pomne>ży ilość napływających 
od nich materiałów. „Gł<J5 Za­
łogi" będzie mógł WÓWtLas 
wychodzić co dwa tygodnie, a 
nie jak dotychczas co miesiąc. 
Gazeta fabryczna ZPB im. Ar. 
mii Ludowej ma wszystkie da­
ne ku temu, by stać się pi ­
smem· bardziej boje>wym i po. 
pularnym wśród całej załogi. 

W. SOBIESZEK 

jednej z owych wielu wsi, w do załatw ieniR" zo~taną r7.e­
których aż roiło się przed czywiście zalatwio~e, to czy 
wojną od „zbędnych ludzi". podnosi to autorytet l zqufa~ 
„DlliS - mówił - staUśmJ s . ę nie do partii na wsi? Oczv­
lud:i:mi potrzebnymi i wartos- wiście. że tak'. W•'rnzuja na 
ciowymi. l to ludżmi związo- to zresztą wyniki. Tam gdz!e 
nym1 bezpośrednio z produk- zespoły partyjne dobrze µ: ·a­
cją, z · klasą robotnici11. do cują - tam zrlobywają one 
ktoreJ sami wszak nalei:ymy". zaufanie g;.omady, lam zn :ka­
W1dać było w tych slowach ją w rezultacie ;,białe pla-
7.roLUmienie owych wielkich my". 
zadań i wielkiej .odpow1ecizial- Nie we wszystkich oczywfś­
ności, jaka wynika z prz:rna: cie gromadach można tak1e 
leżności do klasy .robotn.<'ZE'J grupy partyjne założyć. N•e 
- pn.o~ującej klasy naszego we wszystkich po pro~tu dl«­
społec?.enstwa. . tego, że w wielu wypadkach 

Winno być nie tylko wskazy­
wanie załodz.e na znaczenie I 
ważność sojuszu robolnlcLo­
chtopskiego, ale I pokazywa­
nie konkretnych form reali­
zacji tego sojuszu. Nlew1e1e 
jest także arty1<ułów 1 nota· 
tek dotyczących BHP oraz 
sprnw bytowych robotników. 
Wi,ększo~c w;vdrukowanyrh 

w om11w• anyJ1 okre>ie artyku­
łów ma charakter 1nlormacyj. 
ny. za.poznający załogę z pew­
nymi faktami. Za mało jes-t 
natomiast bojowej t twórC"zej 
krytyki, wskazu)ąrel na spo­
soby likwldowRnia błędów w 
produkcji a tym samym mohi­
lizującej do coraz lep~ze110 
wykonywan ia pid11ów. Zdaria­
Ją się ponadto wypadki nie. 
reagowan ia dyrekcji z a kładu 
na krytykę. Na przyklad na 

Do dobrych należy, na prz7_ 
kład, zamieszczony w grudnio­
wfm numerze „Glosu Załogi " 
artyku I Z. Sawickiej pt. 
„Zwiększyć walkę o lep~ą ja­
kośe tkanin". Autorka prze­
prowadziła w nim głęboką a­
nalizę przyczyn PQWstawanla 
braków w produkcji, a jedno­
cześnie wskazała na jeden ze 
spo!lobów IC'h likwidowania -
na potrzebę tworr.enia pionów 
ber.brakowych Słuszny jest 
także artykuł K. Jasiaka pt„ 
„ W przędza !ni wciąż niedu­
brze" . Przytoczone w nim WY­
powledzi osób malących zwh1-
zek i. pracą w przędzalni rów­
n ież wskazują na konkretne 
sposoby u>prawnienia proouk­
cji. Zapomniano tYlko o tym, 
że w~ka1.yw<\ł to l~~zC'Ze nre 
W!<>:ystko Tr>.eha równ1ei kon_ 
trole>wać, jak Sł! rea!Jzowane 
W§kazanla. 

Dutą rolę w zwul~nlu 
wszelkiego rodzaju niedoc1ą11.­
nię~ t błędów na terenie zakła­
du pracy apelnla w~pomn:a­
na już na wstępie !&tyra, za­
równo w postaci odpowiednio 

Na balecie i chórze 
nie kończy sią 'praca kulturalna 

.N« tym „,mym zebraniu to- wśród robotników doieżdż11Ją­
warzysze s1ęgnęll do re/eratu c:ych do pracy nie ma w da­
towarzysza Bieruta na IX Ple- nej gromadzle członków par­
. num nasz.e1 partn. Odczytali tii. W takim wypadku moi.na 
tak• fragment tego przemo- zorganizować grupy towurzy-
wienia: „._e~odzl 0 Io, aby t;zy mieszka)ącvch w sąs1adu­
.klas1& robohucza dos.kooahla j h b 1 h 

skomentowanych ry,unków, 
jak I c'ętych wypowie<l7.i 
„Osy" zam1etz<?.onych pod 
w"półnym 1ytułem „To trzeba 
naprawić", 

swą umlejętousó k1eruwama ącyc ze so ą groma a.c · 
sojuszem rutlotolcso - chlup- ~odo~me grupy tworzy& mozn~ 
skiID l coraz lep1ej uświada- 1ówmeż z czlonków zakłado 
miała sobie isto'ę tocaąceJ się wej organfzaci1 ZMi::" Wniosą 
na wsi w11.lki ktasuweJ. l;bo- on~ do walki o real1l.a~ję :r.a­
dzl 0 to, abyśmy zw1ęknyll dan nakreślon!ch przez . 1_x 
iwe wysiłki w udzielaniu Plenum na wsi ów młodz1en­

Mimo nawa/u prar11, punkty usługowe Państwowego 
Przedsiębiorstwa Krawiecko-Kuśnierskiego dotrzymujq 
terminów 1 w ciągu dwóch tygodni sz111ą garnitur11 na 

miarę. 
NA ZDJF;C'IU : pnoduJl!<"ll krojczy z punktu nr J, Woj­

ciech Rlskup.~kt dok011111e przymiarki. 

notatkę pt „Więcej tro~kt o Te dwie Mtatnle formy sa­
pion bezbrakowy", w której tyry winny być Jeszcze czę­
skrytykowano złą pracę bry- ściej st.osowane w „Gło~te Za­
gady remontowej I kierowni- logi", z tym te nalehłoby !n­
ctwa prr.ędzal11i, nie otrzyma- formować, jaki wywiet'Bjt\ one 
no żadnego wyjaśnien i a I nie / skutek. 

W hotelu robotniczym przy 
ul. Krzyż.owej ~ 09czuwano 
brak funduszów na rozwulię­
cle pracy kulluralno-ośw1ato­
wej. 'Tymczasem Zjednocze­
nie Burlownictwa Miejskiegc;i, 
któremu ów hotel podlega, Jut 
przez dwa Jata z rzędu n ie 
Wykorzystuie funduszów prze­
znaczonych na ten cel. 

~·akt ten przytocwny przez 
zastępcę kierownika wspom~ 
niane11.o hotelu, tow. Skow-

chłopom pr11.cującym wyda1oeJ 
pumocy p11Ji1yczocJ I produk­
c;y jneJ, w zasilaniu wsi ka­
drami robot11lczy m.l, w abllża-
nl u or1anów władzy państwo• 
wcJ - przede wszystkim rad 
oa.1·oduwych - do mas cblup­
sklcb. w zwal~-zaoiu biurokra­
tyzmu 1 kumuter.stwa, w usu­
waniu rozuych bolączek I 
trudności chlu\lstwa pracują­
cego". 1Jei. to zadań - wlas­
nie dJa mc~ robolm.<ow 
m1es:r.kaJących na wsi - i.asu­
nęły im te wskazania I 

W kilka dni po owym ze­
b ranlu rozmawialiśmy w ko­
mitecie z.akladowym p i·zy 
ZPrl un. Nowutlt1 wt•imie na 
temat prHcy z robotnikami 
mie.;zkającyml na wsi, W 
kombmacie piotrkowskim ro­
botnicy tacy stanowią , powaz­
ną częsć, l;lo około 25 proc za­
lcgi. Ma też Piotrków pewne 
os.ągnięcia . Oto jeden .z ro­
botników mieszkaiących na 
wsi pomógl założyć w trzech 
g1·omadach, ktore były do­
tychczas „białymi plamami", 
grnpy kandydackie. I 

Pr<ica z r·uoutnu<•mi mlesz- · 
kaiącyml na wsi me ubejmuje 
jednak WLększoścj z nich, nie 
ma charakteru masowego. 
Diaczego1 l tutaj przyszła ko­
lei na długi rejestr trudności. 
Le rubotmcy c1 m1eszh"J!i da­
leko P<JZa terenem fabryki, W 
ktoreJ pracuJą. że zatem trud­
no do mch dotrzeć, pomewaz 
bezpośrednio po ukończen iu 
pracy śpieszą na pociąg. Ze ~ą 
l'ozrzucem po rói.nych groma­
dach. Ze ... Dosyć na tym, i.e w 
k1ęgu tych trudnosCJ zgu,ęla 
j akos pełna oddania 1 ofiar­
ności praca części robotmkow 
mieszkających na wsi, ic;h za­
mteresowanie i.yciem grom«­
tiy, 

TRUDNOSCI 
MOZNA POKUN AC -

Pow iedzmy od razu, i.e spra­
wa zorganizowania wlaściweJ 
P•acy z robelnlkami rrtie,zka­
jącymi n a wsi nie i'est sprawą 
ł!Jtwą Tak już iest, ze wiel­
kie zadarua, a IX Plenum sta­
wia niewątpliwie wielkie z3-
de.nia , w.ymagają wielkich wy­
silków. Ale czy trudności mo­
gą przes!onić środki, jakimi 
dyspon uj emy? Warto w związ­
ku z. tym sięgnąc do dośw1aj­
c.zeń przodujących zaklaqow, 
k tóre wypracowały sobfo i 
rozwijają m 1dal nowe fvrmy 
pracy z robotn ikami m\eszka­
Jącymi na wsi. 

Oto np. komi tet zakładowy 
przy Hucie im. Nowotki w 
Os trowcu w woj. k ieleckim 
wys tąpił ostaLnio z Inicjatywą 
l &kia da nia •es połów pa r ty J­
nych w gromadach, z. ktorych 
rekrutuJą s ię robotnicy dojeż­
diającv do pracy Grupy te , li ­
czą ce od 3 do 12 towarzyszy, 
ma ją l.ioga lą skalę zadań: ll-

Knnsultncia r • ,, ' . 
• • . I O plunowan1u rozhudow,y 

'szeregów partyjnych 
„W dziedzinie pnvtmowanla 

do partii 11uw11«h kandydat(JW 
glówn11m wdqniem 3est taka 
rozbudowa ,organizacji pod>ltl­
wowych i zakładanie nowycli 
grup kandydackich, ab11 partia 
lllląayla do swych szeregów 
1Uljbardzie1 ojiarn11ch, ideo­
w11cll I przodu1qc11ch robolnt­
ków, o także chtoµów i Inteli­
gentów I zdolna b11ła w petni 
kierować życiem na wszy~t­
kich odcinkach", 

!Z uchwoly KC PZPR „W 1pra· 
wte wzrostu \ r~gutowanta sktadu 
1>•1tii", g rudzl•ll. 1951 r.). 

J ak p\anować · wzr~t part'll? Czy 
w ogóle można mówić o pla­

nowa nr u tam, gdL1e nie marny du 
C?ynierna z no1m<1m1 I w1okażnikarn1 
proch1kcy jnym1? Wi e le pudubnych 
pytaó nasuwa się ni e którym człon­
kom pal'tl 1, tym twłas1cza, którzy 
nie dość wnikliwie przes tudiowali u­
chwałę KC PZPR z grud m a 19~1 ro­
ku „W spraw ie wz.rostu 1 regulowa­
nia składu partii", 

Przeciw 
wszelkiej żywiołowości 

Zasady organlzacyJne naso<eJ par­
tii, podobnie jak każdej partit re. 
wolucyjnej nowe::go typu, upierają · 
się na 1deolog1cznych założeniach 
teorii marksizmu - łenlnitmu. I ta k 
np. posLUlat o konrecznośct pr'.Lestrze­
i;ania, aby podstawuwy uzon naszej 
partii składał się z robotników pra­
cujących w przemyśle, wypływa z 
naukowo przez mi<r k>ltm stwierd10-
neJ prawdy, te kle~a rnboLn1cza Jest 
pr?Oduiąc-ą silą narodu. 

Wuetk1e z111em dupus7c1anle do 
15k•eJś przyp11dkowośc1, żywiołowoś­
ci w ksztaltowanlu się składu pai· 
L\1 byłoby sprzec1ne z lemnowskn­
-;talinowską nauką o partit jako 11-
wa'ngard11e klHsy robotnrt·zej, utrud· 
niałoby realizację zadań stoiących 
przed partią w dtiele ,;ucjalistyczne-
1\0 burlowniC'twa. 

Szc;ególne znac1enle regulowania 
•kładu partii p<Jdkreślali 1.aws1e Le-
0111 I Stalin. Na XIV ZJe~dzle KPZR 
tow. Stalin .w~ka1ywał: „„.Z11gadnle­
n1e składu partii, 1eJ po1iomu 1deo­
lug1czne11.o. kadr part il, jeJ um1e1ęt­
nnśe w ~tawianlu 1agadnleń budow· 
nictwa 11.ospodart'zego 1 rud1leck1ego, 
ie.I clę:h11u gatunkowego w kl11,;1e ro­
botnic7eJ I wśród chłllpstwa. w1 esz· 
cle .ie.1 •tanu wewnętrrnego w ogóle 
- Jest pucbtawuwym zagadmeniem 
nR~ 'lti'l pnllt \'kl". 

W Le! rab1 vre. 11.rnmad1te czy •Pńł­
rlnelnt prodok«vinej, ~d11e sprawa 
r111burł„wv s>~regów par tv jnych po­
.wsta~ iana jest ty,~iołuwemu 1ozwo-

jowl, gdzie organ1,acJa partyjna nie cją partyjną wysuwa się walka o 
troszcą t11ę u p1aw1dłuwy •kh1d pup1a'-'c: J«kvs~1 p1udukq1. W1.moc­
swych sze1 egów, c't:'Lo ob.~erwujemv nt<'nte płlH:y puhlycn•eJ w~r ńd b1 a-
7.Ja wiska pr7.ed11s1awan1a się do par- karzy, prą1ęc1e puudul&l'ych st>u­
tii lud11 przy padkowych, co, rzecz 'a- śród ntch do pai tti u111użll\\>1łuby 

.sna, prowadzi do tani ku boJowoś- wielu Ol ł!llnl1at· 111rn pai !y)nyrn sku­
ci takieJ organlrncj1 pat ty Jne1. do 'u- tec101e .1~zą walki: z b1 ak111 nb•l wem. 
traty zdoln<1śr1 o;pelniama k1e1uw.ni- Na w~1 k1e1 u nek w~1us1u ~teie· 
czej roll na swv1m ter ente. gów par ty Jnych µow1111en być wy• 

O'trze~lłJąc pr1ed le~o r<id1aju wy- tyczony w planre ku1111tetu grnlnne­
paczeniami w życiu wewnątrzpartyj- gu. Powinien on w p1e1 wsqm ro:­
nym, towarzysz Bierut mówił na 111 dzie uwz.ględniac zakładanie grup 
Plenum KC PZPR: „.„ Cechą partU kandydackich w gromHdach, w któ­
bolszewick!ej , o czym uczy nas bo- rych brak jest Organizacji partyjnej 
gate doświadczenie WKP(b), jest re- graz przew1dywac oparl.'ie. się o bie­
gulowan ie wzrostu partii. a nie po. dotę wiejską jako naJbliższego su. 
zo,Lawieme teJ sprawy żywiołowemu jusznika klasy robotniczej. 
rozwojowi''. Wszystkie większe zaklarly pracy 

W chwili obecnej przed partią na- "Łodzi obięly so<efostwu nad gm1na­
szą szczególnie mocno stoi tadame mi pięi;1u powiatów wu1ewod1twa 
ro1budowy organizacji partyjnych na lód1k1ego. Jertnym z najważme1-
ws1 dla zapewnienia wy~c,nania pru- szych obow1ązkow spoczywaiącyc·h 
gramu zwiększenia piodukCJI rolnej na org11n1z11cjach pai LYJllYCh tych 
i dals2ego umocniema suiuszu robot- z11kł!ldów jest dopomóc komtletom 
niczo - chłophkle)(o. Zad&me sysle- gminnym w likw1dow11nru „białych 
rnalycznej l!kwidacjl „b1alycł] plnm" plam", w zakładaniu nowych grup 
na wsi raz jeszcze postawiło IX Ple- kandydack1ch. Dlatego aktyw par­
num KC PZPR. tyjny, wy1ezdżaJący · do podopiecz-

Wldllmy więc, te pozostawienie nych gromad, pow1n1en dobne z.nać 
spra wy składu par<ft I ro1pu<luwy przuduJących chłopów Lam zam1esz­
szeregów partyjnych swojemu ble!(<>- knłych, rnte1esnwać s11: żywo tymi, 
w1 jes t spr1.ec1ne z podst11wuwym1 kLórzy prz1,du,1ą w pr11cy na rnl1 I 
zasRdarni ldeolo~1cznym1 par\li typu w d1iałalnośd spok-co<nei, aby nowe 
lenmowsk1ego. A 1.atem, aby u•t r1ec grupy kanrlydfłck1e P<•Ws'tawały w 
się od blęrlów I wypaczeń w tej 'oparciu o na 1tepszych mało 1 śred­
sprawie, trzeba dLiolać 1.gncln1e z niorolnych chłopów. EgzekuLywlł ku­
planem, ś w1 arlomle regulować skład mitetu rab1 ycznego powinna d11ko-
szere~ów pa rLv1nych. nywać co pewien c1as oceny wym-

l\ierunek \\<Zrostu ków dzialalnu.śc1 aktywu partyjnego 
na terenie wsi, uw;ględniaiąc, Jhko 
jedną z najwużmei~zych, sprawę n>L­
budowy partii na wsi. Tak więc na 
fahryczny«h organlzarjac:t. partyj­
nych spnczywa nie tylko odpowle­
d7.iałnośt' ta prawidlow)' W7.rosl wła­
snych szeregi1w, h•1·~ równit:i za 
uma(·11ianit' sit parlll na wsi podob­
nie, jak klasa robol n ina Łodzi ud­
pnwiarla 78 um•H·o1an1e ~OJUSZU ro­
l>oLniczu-chłopsk 1ego. 

Plan rozbudowy s1ereg6w partyj­
n ych pnwimen pr1.ecle w<zy~tk 1m mó­
wić o tym, gd1le w1mAgać się po­
winna S>c1egolme P<aca nad wzro­
s tem pa1111. 
Skutecrnuść odd?taływanla organl­

z· CJl partyjnej na załogę dHnej ra­
bry kl cty chlupńw dane1 1:1omnrly, 
sukcesy w walce o wykonanie phrnu 
produkcyjnego czy podniesienie wY­
dajności z hektara uzalei.nlone s~ w 
poważnej mierze od nasilenia pracy 
party jnej na węzłowych najważniej­
szych odcinkach te j wa !ki. 

W 1.1iklar111e wtok1 e nniC1ym takim 
wę:t. łowym odcinkiem JC•t nRl<'1ei<­
cieJ o<ld1111ł pr?y~otnwawczy t pr 11:­
drnlnra. Dlalegn właśnie tam oi1:a· 
n11ac1a plłrtyina powinna być naJ· 
silniej~1a. 

U<talenle, klóry z d71Rłńw produk­
c.11 w cl11 ne1 lnhrvre ma za,;idmc?e 
1nar1enre die IJIŁl<:Y c11łt>go,1.akladu. 
wv))łrwać IJ<>Winno z i.:łęl'k o k1e1 mfl· 
Jomnścl terenu przez eg1ekutywę 
podstHwoweJ or~anl1acjl p<>rtviru•.1 
Np. w wit>lu 7 R k1Rrł11rh p111cy 1111•7 1'· 

go miasta , w których plany ilościo­
we wykonywane są 1 nndwy?.ką . ja­
ko główne zadanie przed organiza-

Rł'Zerwy wzrosfu partii 
Cocl11enn1e jeste~my św111rlkam1 

w1m111101ą<'c.1 ~1ę akl) "nośc1 JJ<•illy­
l'lneJ bP?p111ty1nvt·h lud71 µracy, 
k1órzy t'nnern 1.11udukcy111~m. ter­
minuwą d<»tawą 1.hnża dla państwa, 
aktywnym ud,111łem w w1clkkh 
kamp;,n11ł<:h poll ,tyclnjlc-h, p1uw<1<;lzo­
nych p11e1 p111t1ę, daJą wy1a2 ros­
nąceJ dojrzHłn1<c1 polll .vl'7neJ 1 glębo· 
k1cg11 tlłufen1a do partii. Istotnym 
elementem nHs1eg1i plonu µow inno 
być u~t»leme, k111 1 prnt·owników fa· 
hrykl l'tY n.ies1kH1ków .:miny 1a~łu· 
~uje 011 przyjęcie do pa1t1i. Tysią(·~ 
robot11ików, przodowników Czynn 
Zjazdowrgo, małorolnych I śrcdnlo· 
rolny.:h chłopów naszego wojewódz-

tw1&. l!t6ny pierwsi wywllłZY­

Wiłli atę tt' •wyl'l1 "'""' lłł1hnw wo­
he<· pąnslwa, ~t'tkl lni)·nll'rnw, tl'\·h­
nik6w, prtc•<blawtrlrll łnh•llllł"nrJl 
lcchnlC?nc•J I twńrl'lł'J - ol11 d, •po­
śród ktńryrb pr')'h)·wai' p.1wlnnl o 
partii nowi lumllydul. A llui tn 
jes/l'/I! pr zu1ow 111 kńlN µ1 At'}'< I e~Jn• 
m1l1rel11ro , lmc•111to1ów nuwych me• 
tnd pmrlukcj1, pt 1Udu11wych mało· 
rolnydi chłopń" "klyw partvJny 1.na 
tylko z nA7Wlsk11. Nie thtPre::>UJe .•lę 
Ich p<mnmem poiitvt'7nym am w1t­
runk11ml t.vcla w d1•mu. Im 1„ps;a 
h<:n1le 1.0a j11m1 oAĆ tVC'h pr1UdUJąl'j1C'h 
lurl1t re strnny Aklvwu pa11nne1m 
w fahrvce t w ~m1n1e, h·m w1ek•la 
l(WHflHIC'J8. te ~ll'fel(I Oll"lej 11Brtll 
Wll H<t ae bęrlą pl lłWICl!OWO, 
Czyż mtiie np. w111"111ć prawtdlt>­

wo orl(Hnf1acJa płl1 ty Jlllt w Zl'B m, 
HRrnHma, l(rlz1e na hśC'1e os<'lb, ktl'>­
re towarzysze z tych zlikłarlów prag­
ną przygotować rlo W>ląp1enl11 do 
PHI 111. wirln1eie tvlko Jedno n111w1• 
sko? W ZPB im Waltera przewidu­
je się, co prnwda, 01„<·t.eh1e s1c1e­
)(ńlną opieką ąk. 40 pwrdutącyt·h 
be,p(łrtvjnych' robotn1kń"!, ale n11z­
wi~k Ich nie znają ani agitatorzy, ani 
011~n11i1Htorzy grup pai Lyjnyrh. 

Planu.1ąc r01budqwę s1ereł(OW p11r­
tyjnych, opierać się trzt>ba na der 
kladnej zhajomości bel.partyjnych 
robotników i chłopów ze struny 
członków partii. Opract)Wente plunu 
udać się może jedynie tam, .l(dl1e 
organizacia party Jna mocno powią­
zana Jest z calą załogą fab1:yk1, z 
pracującymi chłopa"mi. 

S11rnwa dccydująrn 
Tom, 11d1te aktywni są agitatorzy, 

gdzie prlłwldlowo p11.eb1ega szkole.-' 
n!e partyjne, gdzie Istnieje wszech­
stronme ro7Wtmi;te zyc1e 1rleolo1:1c:t­
ne, tam iest też odpow1e<lrn kl11nat 
dla p1,1w1dłowe1:0 wz1ustu plłf'lll. A 
zatem wzrvst pai t1i 1est wvpadkową 
caloks:t L11łtu pracy polrlyczneJ orga-
011.al' j i pi!1 ty1ne). 

W plunie 1111,qm sprawą decydU'­
Jl\1·ą będzie więc wh1.śclwe zaplano­
wanie mt•lod pra(:y polilycznej, w 
pierwszym rzędzie wsrod Lych, któ­
rych chclełibyśm)" widzieć w siere­
gach naszej partii. Nie1wykle waż­
nym ogniwem tej p111cy w fab1;l·e 
je~t gl'Upa pal tyjna. ISazdy z tel 
czlunkow powinien ulrzvmywać -:o· 
dz1enn.Y kuntukl z be:tµarLyjnym ro­
bnl111k1em. pr~eprowadtać z nim roz­
mowy, 1.apmnające z polityką pai Iii, 
WYJBŚOlaĆ 1asady ~tatulu PZPR Tak 
właśn ie pomyślany plan pracy nad 
WZl'l•:-> lcn1 pHI 111 . WłJłtJ\VłłdltlllY l..łł!'.Ulł 
w zvc·1e np. w gr upie tuW. P111k;,11to­
ra w tkalni automatycznej ZPB im 
Stal1n1<. W W\'nlkU lndvw1rl1111lnvl'h 
rozmów z bezpartyjnymi. organizo­
wan111 dla mc·h 1.b10111wych pol(arlu­
nek na aktualne temat~, prtyl(oto­
wano tRm dn przyjt;<·ra do p111 tri 
przodujące robotnice: Sliwińską 1 
RUC'7Rj. 

Ogr omne 10ac1enle dla prewldln­
wego w1111stu s~en~gów pal'lyjnvch 
mii włR!\rlwe k1erow1rn1e pr1.e7 orga­
nin•<·lę pa1tv1ną p1arq nrganl1ac.11 
masowych. W tych wła•nie 111i.:am­
tacjach - ZMP. związkach zawo-

I 

''"WYl'h, zsch - d"IU"WH]ą ~ll­
LYC'I nie ty.1qre ht"I l'>l li V 111Y• h. 

Sl<'Zel(ńlną rolę w tR•tlRntU w1e­
re11ów Pftl tit nuwvmt. 1Rha1 lvWŁlllY· 
n11, dnJr 111łvrm P<>hlvc1111e lurł7m1 
spelnrRĆ .pnw1n1111 0111.11Rl1>1cjR ZMP. 
Tam właśnie wyra~ta pod kierownic­
f\\ erT1 pa1t11 n~11lep...;1v. W}"J.HObowa­
nv aktyw, p,•ten ener ~11 I rew111u­
cvjn~go Z11p11!u. Klł7<1u nr g>1nt1at'J8 
partyjn11 powinna tllłklnWHĆ ZMP 
jP1lm na111ralną 1oe1e1 wę swu1ego 
wtro~lu. Zwl>1,1N11 "" w~I. w tych 
11rnmad11rh, w k lńr yt·h b111k or g„n1· 
1RCjl p11r ty)n\'l'h, pr10<1u1ąry 1et· 
errlpowcy t c1ło11knw1e ZSCh nRJ­
Velkle] •t11n11w11i n•c-.yn nuwopow­
~rn tąrej g111py k11nrlvrla1 kreJ. Komi­
tet fabrvc1nv c1y k11m11et 11m1nny 
pnwtnien 7;item •V•IPm11tvr1me nre­
ntać pracę organi1.acli masowych. 
dbitć o to, aby µ11 •• Ju1'l<'Y lle11J10r • 
tvjnt h1J1ll 0<11\nł w ~1k11lentu 1<1t!o­
loglcmym - partyjny:n lub prnwa­
d1011vm pr1e1 or lo(l111i1Rcje mR"'1we. 

Pu1rA n11d w11<1•tem <1ere~ów par­
tit orlbvwe •lę w 111m1>'re11e w>1lkt 
kla•"Wl'J. NHkłlut11 lu lllł 11111an111tC.lt' 
partyjne ołlf1w11v"k śC'i•łei.;o pr1e­
strzegania za•ady cwjności rewolu_ 
cy Jnl'i IJI 1 ,Y p11y tlllPW>lOIU do pRrtit. 
Równole11le z pr/\· tr11ow11nlem przn­
du]ąl' ,\' C'h rnhotnikńw 1 chlnpów do 
S7.t•re11.ńw pil I tli ~r7eba OCZYS7.C7aĆ 
01 l:lłlli1>1c1e 1m1 tv ine od )urtzl przy­
parlkmvych, wrugich I ulemorah.L<r 
wan~·rłl. 

Jednym z wMunkńw ustrze:7enta 
sil'; pr1erl p111•n1kn1eriem do pAlłll 
ludzi n ie zwlą1.anych z naszą ideą 
Jest pełne p1teslr1ega01e wym11gatl 
stl'tutnwvch, okre~la 1ących sposób 
pr-1Vjmmvanla rlo pnrtll. 

OmHWIRnle k1rndrdatur wstępują­
' cvrh do p11rtll na 1~ t11 anieC'h partyj· 
nych , r.aslęganie opinii o nich od 
r~łej 7.aloj\1 fab• yk1 l'7y też pracu­
.1'1CYrh l'hl11p0w g111mndy P1"7.YC7.YOI 
~ i ę do umarmnnifl a11tnrytetu czlon-
1.11 p>1rtit 1 podnn<1Pnia stawianych 
prn•rl rolm W\' m11i.t11ń. 
WRrunk1 ~m pH1\.l.11iłowego wzm•tu 

1•1 ~11mz11c11 pur1v1ne1 1est do,konHk­
rde 7VC'IA we\\ n11111rm1 tyjne!(n, 11łę· 
ł'>l•kll t re~~ 1deolug1C'10a 1.ebrań f'lll • 
tYJnvch, s1en•ko •tn•uwana k ryLyka 
I ~amokr ytyka , 4c1<łe pr1e~lr7e!(Rnte 
rlernokrncji wewnąt rmRrlyJneJ. 'Tyl­
ko tRk11 oq~aol111cJR p11rtvjna. k1ó1;i 
nieus1annie p111rule nurt p11<łn11s1e, 
01Pm pu11ornu 1c1~0\.\' f'_,,n "IWY('h t 0 tł1 1 n„ 

l1ów I stanowi ·,w~rl .Y, bojnwy k"­
tekl .vw, ldnb .vw11ć mo7e autor vtl!t i 
zauf1rnie be~pmlv1nych. W7bucl1ać 
w~rńd pr?Odu,1ących rnbotnikńw f 
chłopów eh:~ ak tywnegu uc1estmczc-
·n111 w jej ł.yclu. • 

Rea•u111111ąc, d•1<'hn<l1imy rln wnto•­
ku, 7e plan r111b11dowv s1e1e~ńw 
party 1n1Th winien 111ner 11ć się na 
rlnkh.rlneJ >:nR t<11no~c1 1e1 t>nu 1.11kl~­
du pl!!Cy I jl'KO lBło~I. gminy I 1ef 
m1es1kańcf)w, że sp111wą d e.:ydu !ą<'a 
le~t tu więź c1łonkńw pa1tlł 1 bel­
partvinvmi I 1.nplan11w11n1e metnrl 
µracv p11l1tvt·1nei, form oMrl1lałvwR­
nla n11 belpa1 tyjnyrh. Nie jakaś 
okrt's<,WR 11kcj11, IP<? dlugofalow>r, 
svstemHtvc111R d>IRIAlno!\ć ur!(an11a­
cjl piirtyjneJ, •tale \v1hng:iran1e żv­
ri11 lrle11l11~t1-,ne,i:o (Abrvki 1 ~rnrn11-
dy - oto co zabezpiecza prawidlo. 
wy wzrost ~1eregów party1ny('h. 

ANDRZEJ ALBRECHT 

rońskiego, na naradzie w Wy· 
dziale Kultury Prezydium Ra­
dy Narodowej m. Łodzi, do­
stateczn ie charakteryŻuje po­
stępowanie n iektórych zakla• 
dów opiekujących się hotelami 
robotniczymi i Domami Młode­
go Robotn ka. Zarówno dyre!t­
cje, jak I rady zakładowe wielu 
zakładów w bardzo małym 
stopniu interesują się pracą 
kulturalną w hotelach robotni. 
czych i DMR. Jeśli nawet. ktoś 
z tych zakładów odwiedza świe­
tlice, ogranicza &lę zwykle do 
stwierdzenia, że jest źle, n!e 
zastanawiając s i ę nad przy­
czyną tego stanu. 

Czyż nie jest ja~krawym 

przykładem braku zrozumie­
nia i niedoceniania ważności 

świetlicy przy DMR fakt, że 

np. kierowniczka DMR im. 
Fornalskiej tow. Kopka ·z 
włalnej kieszeni musiała wy­
łożyć na zakup gier świetli­
rowych i do dziś nie może u­
zyskać od rady zakładowej 

zwrotu tych pieniędzy ? 
Oczywiście, znaczną część 

winy za zlą pracę kulturalną 
w tych placówkach pon'bszą 
również sami kierownicy. Bo 
µrzecież nie mając nawet od­
powiednich funduszów na o­
płacenie instruktorów prowa­
dzących zespoły artystyczne, 
przy dobrych chęeiach można 
pra~ę świetllcową ożywić. Na 
zespołach tanecznych czy 
śpiewaczych nie kończy się 
przecież zakres możliwości. 
Trzeba czę$ciej organizować 
wyc ieczki do kin 1 teatrów, 
do muzeów, na koncerty, or­
ganizować odczyty i dyskusje. 
Jeśli warunki pozwalają, 
sprowadzać filmy do własnej 
świetlicy. Do tych celów do­
skonale nadaJe się np. sala 
przy ul. żabiej, w której mo­
że się pomieścić około 1.000 
osób. 

DMR przy ul. Żeromskiego 
156 i · Złotniczej 5-7, gdzie 
praca kulturalna jest bardzo 
dobrze postawiona, mają np. 
instruktorów społecznych. 

· Kierownicy świetlic DMR l 
hoteli robotniczych winni ró­
wnież korzystać z pomocy 
WDK i innych placówek kul­
turalnych oraz ubiegać się, 

by placówki te objęły nad 
świetlicami patronat. 

Zagadnienie pracy kultural­
nej w Domach Młodego Ró­
botnika i hotelach robotni­
czych, gdzie grupuje się głó­

wnie młodzież l to przeważ­
nie zam iejscowa, młodzież. ze 
wsi i małych miasteczek 
oderwana od rodzią - jest 
n iezwykle ważne. Chodzi bo­
wiem me tylko o dostarcze­
nie tym ludziom rozrywki 
kultur<ilnej, umoi.hwierue 

. przyjemnego spędzenlll wol-
nego czasu, lecz przede 
wszystkim o wychowanie 
człowieka. I dlatego nalei.y 
się domagać również wi ęks.ze_ 

go zainteresowania tymi sµra­
wemi ze strony ZŁ ZMP i 
ORZZ. Organizacje te, nieste­
ty, na wspomnianej n3radz!e 
w Wydziale Kultury nie były 
reprezentowane. mimo 7e zo­
&tały na nią zaproszone. 
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STR. ł tŁOS ROBOTNICZY 

Godzina 13.30 obiad gotów 
Jakie nowe filmy polskie 

• b.r. ekranach Technikum Gastronomiczne UJrzymy w na 
Rok 1354 przyniósł nam już 

jeden nowy, barwny film pro­
dukcji polo;k1ej ~ „Przygodę 

odchc:>d%1 o G.30" - wg sce­
nariusz.a W. Skulskiej i J. 
Ryb)towskiego. Dobiegają 'już 
również ko1'tca prace nad fil­
mem „Niedaleko od Warsza­
wy" - wg s~enariusu A. 
Ważyka. 

kształci . kadry wykwalifikowanych pracowników 
na Mariensztacie". Wkrótce 
łodzianie zobaczą następny 
film, grany już w wielu m ia-
1lach ·- „DÓmek z kart". 

Miłośnikom kina zdrad~lmy 
obecn}e jakie filmy polskie 
ujrzą do końca bieżącego ro­
ku. A więc przede wszystkim: 
„Piątka z ul;cy Barskiej" -
według znanej powieści K. 
Koźniews>kiego, dalej - „Tru­
dna miłość" - wg scemiriu­
sza R. Bratnego, następnie 
„Pościg" - wg scenariu..z.a 

J.ak widać, z. produkcją fil­
mów jes•t już lepiej. Trzeba 
też dodać, że w bieżącym ro­
ku obok filmów, które się za­
kończy, będą kn;cone również 
i taki·e, które ujrzymy na e­
kranach de>piero w przyszlym 
roku. Będzie ich 12, a m. in.: 
„Staż kandydacki" - wg po­
wieści B. Czeszki pt. „Pokole­
nie", dalej film demaskujący 
robotę szpiegowską pt. „Zelaz­
na kurtyna•', komedia z ży­
cia narciarzy pt. „Pech", dru­
ga komedia pt. „Irena do do­
muu, ekranizacja „Zemsty'4 

Fredry, wielki film historycz­
ny pt. „Podhale w oplu", 
„Trudne serca" - wg po­
wieści M. Jarochowskiej, oraz 
„Gwiazda. poranna." - film o 
polsko-radzieckim braterstwie 
broni. 

się one praktycznie swego za­
wodu. Pod kierowniclwem na­
uczyci~li gotują zupy, smażą 
kotlety, obierają ziemniaki, 
podają do stołu i wreszcie 
sprzątają . Ileż to niepewności 
jest codziennie rano, czy tyl · 
ko obiad będzie smakował 
konsumentom, czy będą zado­
woleni, Jak ocenią pracę gru­
py dyżurującej. 

Trzeba znać organizację pra· to ocenią ich pracę. W „D elf!· 
cy w zakładach zbiorowego 1 nie" od kilku dni uczennice z 
żywienia i wiele, wiele i~· IV klasy Technikum Gas tro­
nych rzeczy, a tego wsŁystkłe- nomicznego samcxhielnie pró­
go uczą się dziewczęta na lek- bują SW.)oCh sił. Tego rodzaju 
ciach teorii. egzamin nif jest os tatni. za-

Tegoroczne maturzystki, 1,a- . nim otrzymają maturę, muszą 
nim opuszczą ~zkolę, muszą odbyć jeszae jedną obowiąz­
odbyć obowiązkową prakty- kową praktykę. 

Warto zaglądnąć do kuchni 
I zobaczyć, jak pracują c . naj­
młodsi „kucharze" w Łodzi. 
Kilkanaście młodych dziew­
cząt z I klasy Zasadniczej 
Szkoły Gastronomicznej ubra­
nych w cz.ysle bi~ le fartuchy 
krząta się po kuchni. Jeden 
jedyny uczeń tej klasy, slusz­
nie zwany „Jedynakiem", Ro. 
mek Bukszyński jest w tym 
dniu najważniejszą osobą, n ie 
dziwnego - pełni przecież 
bardzo odpowiedtialną funk­
cję szefa kuchni. On to odpo· 
vriada za całość prc.cy, wyda· 
je produkty z magazynu, po­
ma,ga )<ucharzom, sprawdza, 
czy stołówka jest właściwie 
przygotowana itp. Choci ż jest 
„jedynakiem" dobrze c zuje się 
w tej dziewczęcej gromadzie, 
Funkcję I kucharza · pełni He­
nia Hoff, ona to wspólnie ze 
„starszą pomocą" gotuje zu­
pę. 

kę. Mu~zą zdać swój prakty- Ok0 zuje się, że aby zostać 
czny egzamin. Konsumenci re- dobrym kierownikiem re&tau­
stauracji „Delfin" w tym wy- racji, kucharzem czy kelne­
padku będą do pewnego stop- rem trzeba dużo się uczyć i 
nia ich egzaminatorami, oni wiele umieć. 

J. Rojewskiego. 

Historię bohaterów „Pa-
miątki z Celulozy" - powieś­
ci I. Newerly'ego - pokażą 
nam dwa filmy opatrzone ty­
tułami: „NarDdziny człowieka" 
i „Droga do Grenady". 

Zakończona już została tak­
~e produkcja filmu „Uczta 
Baltazara.'• - wg powieści T. 
Brezy · oraz filmu „Autobus 

z Ob. li 

11 r 1selll . 
na wycieczki niPdzielne 

Obierać zie~niaki trzeba 
także u.mieć. 

Niewiele osób w Lodzi wie 
o tym, że w niepozornym do· 
mu przy ul. Kilińskiego 63 
można w godz. od 13.30 di> 
16 zjeść doskonały obiad przy­
gotowany i podany przez u­
czennice Technikum Gastro­
nomicznego - szkoły, klórą 
niektórzy żartobliwie nazywa-
ją „sz.kołą żon". Bo rzeczywi­
ście młode dziewczęta uazą 
się tu gotow•ć, smażyć, piec 
itp. Na pewno absolwentki 
Technikum Gastronomicznego 
czy Zasadniczej Szkoły Ga­
stronomicznej po skończeniu 
nauki będą dobrymi gospody-

W niedzielę, dnia 7 bm. „Or­
bisu organizuje wycieczkę do 
Krakowa I Nowej Huty, W 
programie zwiedzanie z.abyt­
~ów starego Krakowa oraz te­
renu budowy kombinatu w 
Nowej Hucie. Wyjazd w so­
botę o godz. 22 .50. powrót do 
Łodzi w poniedziałek o godz. 
5.18. -ę,ównież w niedzielę o go. 
.dzinie 5.32 wyjedzie wyciecz­
ka do Warszawy, w które j Pro­
gramie przewidziane Jest zwie-

• niami nie tylko we własnym 
dzanie MDM, terenu budowy gospodarstwie. ale przede 
Pałacu Kullury i Nauki oraz : wszystkim będą wykwalifiko­
Stareg0 M las ta. Powrót dc.Ło· 1· wanymi kierownikami restau­
dzi o godz. 22.00. ,racji i stołówek, kucharzami, 

Obiad przygotowany przez tylu „kucharzy" 11a pewno 
będzie smakował. 

Ilość miejsc ściśle ograni- kelnerkami itp. W Technikum 
czona. Uczestnicy mają zape- I przez 4 lata przygotowują się 
wniony wygodny przejazd ko- one do swego zr.wodu, nleco 
leją w obitt strony po cenach krócej, bo dwa Lala, trwa na­
ulgowych. Zgłoszenia zbioro- uka w Zasadniczej Szkole Ga· 
we zakładów pracy i indywi- stronomicznej. 

Oprócz zajęć praktycznych 
młodzież w tej 1zkole uczy się 
wielu innych przedmiotów. 
Aby być dobrym kierowni­
kiem stołówki czy kucharz.em, 
nie wystarczy umieć dobrze 
gotować, trzeba umieć także 
układać jadłospisy. obliczać 
kaloryczność dań, aby posiłki 
były nie tylko smaczne, ale i 
posiadały także pełną wartość 
odżywczą. 

Ważne dla kan·dydatów 
na wyższe studia 

dualne przyjmuje „Orbis", ul. Kuchnia i stalówka - pro­
Piotrkowska 68, tel. 101 ~ Ol w I wad1.0ne prze7. uczennice, są 
godzinach od 8.00 do 18.00. warsztatem ich pracy, tu uczą 

W zwlf\,.,ku ze zbliżającym ~lę 
okresem rekrutHcJl na wyż~1e 
&ludola, przy Polltechnice Ł<'>-lt· 
klej uruchomiony zostal pu~kl 
Informacyjny dla maturzystów, 

'~ .s p·onT . ~„ ·s ·p .ollT ~ .s PORT «~~ .. 
. . ·- ' . -

Grocholslrn trzc~ia ~ ~lld Gnsls!ein I Ponad 250 zawodników 
Sukces po1sk10J narc1ark1 · zgłos~ono do . · . 
- na ·,mistrzostwach Austrii lekkoatletycznycti mistrzostw Polski w .hall 

. Wyp.adek Stefana D.1,iedzica 
.:Sad Gaststein (tel. wł.) 

- Pomyślnie , zacz~IY 
alt dl" polskiej ekipy nar­
cf„rsklej mltdzynarodowe 
mistrzostwa Austrii, 8aś­

k1 Grocholska dostała z 
rana ..• ostr, reprymendę 

od trenera I opuściło 'Ją 
natychmiast zdenerwowa. 
nie. Tak już jest z l~ 

dziewczyną. Jak trener 
zruqa - od razu sił uspo. 
kaja. Wsiadła wite w wy­
oodn'l qondolt I w najlep­
szym nastroju odbyła M· 

powietrzną podr6t z p<>d­
nóta stoku Gt"'aukoqoel, "" 
miejsce startu slalomu -
qiqaftt. Startowała jaao 
„rekonesansowa11 zawod­
niczka - trzecia z kolł!i, 

przed 14 Innymi rywalka­
mi z konkul"encjl mi"­
dzynarodowej I 24 Au· 
atrlaczkami. 

Trasa była diabelsko 
truclna, oblodzona, naJe­
:tona 42 bramkami. A ry-

· 3 reprezentanci 
Pol11ki 

na meczu z W~graml 
8ł•ną 

· na łódzkim ringu 
W najbl!tszą niedzielę 

w hall sportowej na W\-
dzewle rozegrany zo· 

walizacJa? - Sarra świa- no Jej karną sekundę 1 

wskutek teoo stra~lla pew-
stek zJazdu, ny tytuł. Wyqrala Hochla1-

Staliśmy na mecie I nie tner w 1.48, I przed Kloc· 
muslellśmy mieć zbyt tę- ker 1.48,2 min. Dopiero 
qlitj miny, skoro z.loty me- trzecia bY.ta Mehr111qer. \"I 
dalista z Oslo Otrnar sumie tylko sześć Austria. 
Schneider co chwila pra- czek uzyskalo cz~sy lll!p­
wi,ł nam komplementy ; sz..e niż G roc.holska. Czy 
przyslęqal, że Polacy o- Io jest powód do radośc•? 

qromnie się poprawlłl. i Ależ naturalnie. Austr1acz­
G.-ocholska ,~wykosi" n•e· ki stanowią najwytszą 

0 

w 
Jedną. renomowaną ąw11tz· świecie klas~. są s.ko·ńczo-

dc. nymi mistrzyniami zjfłz· 

Ujrzeliśmy ją, qdy wy- dów. I trenują od wielu, 
skoczyła zza wielkiej bu· wielu tyqodnl, :r.nają ka'±-
li, ostrym szusem mi:ięła dy niemal kamyk na Grau· 
jedną bramkt, rapt•m koqoel. 8aśka odbyła <I<> 
skręciła. aż rakurzyło piero pierwszą w tym ro· 
śnieqiem, odbiła się jak ku powatniejszą prób,, I 
11a sprttynach i pomknęła oto z jakim rezultatem. 
w dół. Liczyliśmy w P•· Miny zasępiły się nam 
mi~ei bramki, które mu· dopiero przed wlec.zorent. 
siała jeszcze minąć w dro~ Qdy w hotelu dor'lies10":1" 
dze do mety. 8yle sit tyl- nam. te Stefek Dziedz•c 
ko nie kropnęla„. Ale Jest stracony na ten sezon. 
Baśka jechała uważnoe, Złamał na tren1nqu noq~. 

Trzymała na wodzy tem- Straszliwy pech p rześ•a­

perament. Ryzykowała a- duje teqo chle>pca. Ileż te> 
kurat tyle, Ile byto potrZt- ju:t n.acierp1al •'• kontu­
ba dll pokonania trasy w zji. I właśn•o teroz, przed 
przyzwoitym tempie. mistrzostwami świata, qdy 
Wpadła na metę zllia)ana, Dziedzic :t każdym dniem. 
czerwona jak oqleń, ale zyskiwał większą formę, 

azczęłllwa. Sędzlowe octlo- przyszedł ten okropny 
sill jej cz.a.s - 1.53 min. wypadek. 
Jeszcze wówczas nie orl!l!ri· Gospodarze byli bardi:o 
towali,my sif, te dało jej zmartwieni katastrofą 

to trzeci~ miejsce w kla'\y- Dzi•dzlca. Jak · moqli tak 

Do lekkoatletycznych 
mistrzostw Polski w 
hali, które - jak wia­
domo - odbędą się w 
Poznaniu 6 I 7 bm., 
zgłoszono dotyi;hczas 
257 zawodników. 

NaJ więceJ zgłoszeń 
jest do biegu na 3 OOO 
m. Wśród 41 zgłoszQ­
nyc,h zaw.odmków star­
tować będą m in. Kie­
las, Rusek, Potr>.ebow­
ski, Lewandowski; 
<;zwargot I Żbikowski. 
Liczna obsada będzie 
również w biegu aa 800 
m, do którego zgłoszo­
no 34 zawodników z 
Chromikiem, Kielczew-

Młodżieżowcy 
Węgier 

przegrywają z NRD 
Młodzieżowa reprez@nt.;i. 

cja piłkarska Węqier ro~•· 
qrloła n„ terenie NRD dn•­
qie z kolei spotkanie tow„ 
rzys~ie z dru~yną Turbina 
H r11le. Mecz teon z.akońc.zvt 

sit zwycięstwem qospoda· 
rzy 2:1. 

W pierwszej Polowie u­
w()dów qospodarze m,et• 
sprzymierzenca w silnym 
wietrze, toteż posiadając 

zdecydowaną, przewaq, w 
potu z.ap~wnili sobie pro­
wodzenie 2:0, 

Druqa połow~ meczu u 
pływa pod znakiem lek· 
kieJ przewaql Hspołu w•­
qlerskieqo, który dopier > 
w 80 min. zmusza do kap)· 
tul•cJI bramkarza Turbine. 

skim Długoborskim, 
Werblińsk\m. Korba­
nem na czele. (Organi­
za lorzy zamierzają ~.or­

ganizować b.ieg1 w gru­
PllCh na czas). , 

Ciekawe) i zaclęlel 
walki należy oczekiwać 
w sprintach. gdŻ1e spot­
kają się K iszka, Staw­
c~yk l mistrz Po1sk1 Ba­
ranowski • oraz w 
pchnięciu kulą, gdzie 
V{alczyć będą m. in. Ło.,. 
mowski, Prywer, Krzy­
:z;inowski I Rut. 

Po raz pierwszy w 
mistrzostwach Polski w 
hali odbędzie się chód 
na IO km. do którego 
zgłosili się m. in. mara­
tońQzyk °KQzera oraz -
l,.izak (LZSl - . zwycięz­
ca marszów „Szlakiem 
Generala Swierczew­
skieg9". -

* * • 
W Poznaniu najlicz-

niej reprezentowany 
będzie CWKS. który 
zgłosił 12 kobiet z 
Szwajkowską I Skrze­
tuską oraz 40 mężczyzn 
z Wienbergiem. Zbi-
\';owskim, Szmidtem, 
Harmatą Plewą na 
ciele. • 
· W barwach AZS, któ­

ry zgłosił 45 lekkoatle­
tów, startować będą m. 

Wielka 

In. Arendt I Lerczak o­
raz !)ta wczyk, Potrze­
bowski. Lewandowski. 
Skupny I MaJewslo, na­
tomiast Budowlani zgło­
sili 8 zawodniciek I 18 
1.awodnlków z Bocla­
nówną, Minnicką. Ko­
walską, Kasprzakiem I 
Lewandowskim (skok 
wzwyż) na czele. 

Kole1a rz.a reprezento­
wać. będzie 44 lekko-
atletów, wśród ntch 

· li wicka, Sankowska. 
• Dobrzań~ka, Werbliń­

skl, mugobor~k1, Rut I 
LewlckL 

Spo.1nrn wystawia 25 
zawodników. a Gwar• 
dla około 50 Jekk,.atle­
tów z Baranowskim. 
l.askowską I Comow­
sk 1m na czele. 

Dość licznie repre­
zentowana będzie · t.ódi. 
Wlókni)lrz zgłosił do 
mistrzostw 8 C>sób. Są 
to: Prywer, Piątkowski, 
Ciachówna, Woźnla· 
kowskl, Tuleckl, Szew­
czyk, Grab, Nowak i 
Białobrzeska. 

Ponadto łódzką Unię 
l'eprezentowaó" będzie 
Hofmoklówna, Stal -
Glzelewskf, a Ogniwo: 

Puchowski, Słomczew­
ska, Dalkowska. 1 Po­
stówna. 

czwórka 
długiego . dystansu 

którzy zamierzają poświęcić sle 
studiom technicznym. \V punk·~\e 
tym matu1-ąścl bę<lą mogli uzy· 
skRć Informacje dotyczące Wd· 
runków przyj~ć na Polltechnlkę 
Łódzką oraz na Inne wyższe U· 
czelnłe techniczne w Polsce. 

Punkt Informacyjny czynny 
1a.1 w kaM'I sr'Odę w gmarhu 
chemii. I piętro - sekretariat 
rektora. w godz. ~ 17 do 19. 

Kont erencja nauczycieli 
języka rosyjskiego 

W sobotę, dnlę. 6 bm„ o god7.. 
18, w lokato WODKO, ul. Piotr­
kowska 137-139, odbędzie si~ 
k<>nferencJa Jl zespołu metorlyc7.­
nego nauczyctell kursów ma.sowe­
"o nauczania języka rosyjskle)!O. 

Kronika partyjna 
Oz1.-lntca Górna-Lewa: dnia 

~ h'11 o <tO<lt Ili w "1111 KO 
u. Wigury 4-6, odbędzie się 
1ebrKnle podstawowej tereuo. 
weJ or·gaulzacJ• parwJneJ, 

• * * 
Dnia Il bm„ o godz. 16„10. 

w ~ttll konfe1·e11cyj11ęJ, ul \VI 
gury 4-6, odbędzie się narada 
I I li .sekl't~lbr ·1v uorlsPtwowych 
or'l'H.lllzt:tcj l plH'tv tnvch 

Dzielnica Bałuty: dn\a 5 
bm . o godz ltl oclbęclzle 51~ 
1u1rarla I t li sekrelHt"ly pl<I 
<;;IHWl)WVCh or·~lillll.'J_Cjl pA1·tyj 
nyc-h dvreklorńw I kler-ow ~11 
k:ńw x11kla.dńw na temRt: •. JJJi( 
zo,'łfHIV zreHllzowRrie wrrl<>..qkt 2 
zel>rlłt' I rly~l<U9JI Md tezami 
IX Plenum". 

Dzteln1ca $r0dm1eście: d n1"' 
5 bm„ o ~o<lt. I tl 30. w s~!I 
kllnferencyJneJ KO. Al. Ko'ś 
clu~zkl 4 odh~cizle s•~ nar• 
~ ... sekretarzy Pocl•tawowv<'h 
l ociclzlalowych orgaulzacJI 
partyjnych. •• „ 

Onla Il bm., o godz . 18, oo 
h~rlzle si~ w lokalu KO tebl' • 
nie podsrawo"'el te1·enoweJ 
nr'LPHll7HrJI oarty}neJ przy KD 
śrórimleścle. 

... * * 

I 
Onla 5 bm . o .;odz. 16.30 

w sal! KD Al Kościuszki 4 
orlht,.'<i7~ \e .;;lę 1111rada czlonków 
el;!ze\<ulyw t k<>lp01'ferńw ID 
\d;vlowvch. 

Dyżury aptek 
Dzisiejszej nocy dyżurują na· 

stepujące apteki: Przeja;zd 19, 
Wólcza1\ska 37, PINrkowska 22.'i. 
Zgierska 146. Nowotki ·12', Woj 
ska Polsklego 36. Dąbrowskiego 
24 b. AJ. KoścluszkJ 48. 

Dyżur polożnlezo-qlnekoloql· 
cz.ny: całą dobę dyżuruje Szpital 
Im. CuMe-Sklodowsklej, ul. Curie· 
SklodowskleJ 15. 

Watne telefony 
Poąotowte Ratunkowe - 254'-A4 
Straż Pożarna - 8 
Miejska Komend'a MO - 253-EO 
Miejski Ośrodek Informacji 

159-15. 

5 lutego !954 r. (nr so1 · 

Chiny w rysunkach 
THdeusza X.u-lisie w irza 

Nowa wystawa 
przy ul. Piotrkowskiej' 102a 

Szyby okien lokalu wYSta­
wowego plastyków przy ulicy 
Piotrkowskiej 102a pokrył 
mróz. Tym bardziej więc trze­
ba zwrócić uwagę przechod· 
niów na niezwykle interesu­
jącą ~ystawę ptwartą tam 
przed kilkoma dniami, 

Chiny, Każdego z nas za. 
chwyca egzotyka starodawnej 
kultury chińskiej. Ale Tade­
usz Kulisiewicz w rysunkach 
swoich z Chin pokazał nam 
coś więcej - nowe życie Chin 
Ludowych, pokazał przede 
wszystkim przeobrażenego 
człowieka. 

Tadeusz. Kulisiewicz., dosko­
nały portrecista, przywiózł z 
Chin, gdzie bawił w ó.)liegłym 
roku. kilkadziesiąt obi:azów 
z życia dalekich naszych przY; 
jacióJ, Widzimy więc przodo· 
wnika pracy - hutnika Wan 
Huej-in, bohatera wacy -
rolnika Gen Czan-so, robotr:i.f­
cę studiującą na uniwersyte~ 
cie w Pekinie, poznajemy doili. 

wypoczynkowy, kolonię dzie­
cięcą. podziwiamy pejzaż pól 
ryżowych, widok małego mia­
steczka ... 

Drugą czi:ść wystawy stano­
wią rysunki ze Szlembarku. I 

-------------· zńów widzimy tu kilka do­

Komunikaly 
tódzkiego Ośrodka 

Sziolenia Partyjnego 
Dz1 ś, 5. !I. 54 r„ god•. 17. w 

lok•lu Ośrodka, ul. Tr·augutta I, 
odb~dzlo się orlczyt w ramach 
cyklu: „Ma1e rla llstyczny pogląd 

na rozwól przyrody" na temat 
„Rorw6J tycia na ziemi'\ Odcz:yt 
W)•j:!IOSI proc. Czartkowskl. 

„ * 
l'!"lypom lnamy prelegentom KŁ 

PZPR, że dz:U, dnia 5. li. S4 r.: 
godz. 1~ . odbędzie 11v semi­
narium 1zkolenlowe dla obydw•1 
arup. 

• ·• 
Uczestn.lcy wszy si kich grup 

san1oks,_z tałcen\1ti kierunkowego, 
'którzy dotącl nie pobrall biblio· 
gl'afli, winni zglo<lc •lę po jej od· 
biór do Ośmdka Szkolenia PartYJ· 
ne~o. 

NOWY (Wlęckowskl&go 15) - nie­
czynny 

POWSZECHNY (Obr. Stallngndu 
21) - godz. 19.15 '-- „Palaeyk 
w zautku0 

IM. ST. JARACZA (Ja.racza 27) -
godz. 19 - „Chlrurq''. ' 

MUZYCZNY (Piotrkowska 243) -
godz. 1B.l5 - „Dona Juan1ta11 

ARLEKIN (Piotrkowska 152) -
godz. 15 I 17 - „Smok w Nie-
5warowle11 

PINOKIO (Kopernika 16) - godz 
14 - „Je<lzle pocląq & wv· 
qtem" 

FILHARMONIA (Narutowicza 200 
- godz. 19.30 - XXI Koncert 
Sy~fonlczny - w progra'llie· 

. Gluck - „órreusz", 

OSRODEK PROPAGANDY I SZTU· 
Kl (park Sienkiewicza) - godi. 
15-18 - wystawa pl. „Prace 
wybrane z · llJ Oqólnopols1.ci•J 
Wystawy Plastyków" · 

PUNKT WYSTAWOWY CBW" 
(Piotrkowska 102 Bł - godz. 
10-13 I 15-18 - wystawa 
prac Tadeusza Kulisiewicza. 

MUZEA 
PRZYRODNICZE \park Sienkiewi­

cza) - c~ynne od godz. 10 do 
17 

SZ 1 UK I (W \ęckowsklego 36) 
czynne od godz. 9 do 15 

ARCHEOLOGICZNE I ETHOGRA­
FICŻNE (Plac Wolnośel 14) 
czynne od godz. 10 do 18. 

BAL.TYK {Na.rutowlcm 20) 
0Przyqodćł na Marle"sztacr•" 
- godz. 16.30, 18.30, 20.30. 

GDYNIA (Przeja.:d 2) - Program 
filmów dokumentalnych I "kul ­
turalno - oświat.; „P-rzeqląd 
krajoznawczy", „$wi01t . mło­
dych0 7-53, "Brudasek", PKF 
5-54 - godz. 18, 19. 20. • 
Program dla najmłodszych: 
,,Brylant małeqo koqucika", 
„Odważny zając". „Serce boi1a­
lera" - godz. 16 17. 

MŁODA GWARDIA (Zielona 21 -
„Ekspres Mo•kwa-Ocean Spo­
kojny", 11 Łowlectwo". - godz, 
16, 18, 20. . 

MUZA !Pabianicka 173) - „Akcja 
8°, „w kraju socjalizmu•• 2-52 
- godz. 18, 20. 

PIONIER (Franciszkańska 31) -
„Wielka przyqoda" - gocb;. 
17, 19. 

POLONIA (PloLrkowska 67) 
„Przyqoda n01 Mariensrtacl•" 
- godz. 16, 18, 20. 

PRZEDWIOSNIE (Żeromskiego 7-1) 
- „Podstęp swatki" - godz. 
18. 20. 
MAJA (Kilińskiego 178) -

„Dumna królewna0 - god1. 
17, 19. 

REKORD (Rzgowsl<a 2) - „Lu· 
bow Jarowaja" l ser. - godz. 
18 , 20. 

ROMA (Rzgowska 84) - „Kotow­
ski" - godz. 18. 20. 

skonałych w rysunku I wyrazie 
główek kobiecych I chłopię­
cych, a poza tym - cale pli:· 
kno doliny Dunajca. 

Wystawę prac Tadeusza Ku­
_ lisiewicza ze wszech miaT war­
to obejrzeć . Rysunki jego z 
olbrzymią silą przemawiają 
do każdego widza. 

Dzisiejsze ·impr.ezy 
wWDK 

Godz. 18 odczyt pod tytułem: 

„Miczurin I t.y„nko", w biblio­
tece WDK, o tej samej gO<hlnle.' 
wieczór literacki pt.: ,,Leo" 
Kruczkowski - laureat Naqrody 
Stallnowsk lej''. 

Godz. 19, w Teatrze Nowym 
kon.cerl w wykonanJu zespo\<'>w 
WDK. W sali teatru WDK -
godz. 19 - komMla Perzy11skle­
go pt.: „Lekkomyślna iios\ra14

• 

SOJUSZ (Nowe Złotno) - „Pn:y• 
qoda n.a Morz.u Czerwonym••, 
"Kronika harcerska nr i·' -
godz. 18.30. 

SWIT (Bałucki Rynek) - „Czekaj 
na mnio" - godz. 18, 20. 

TATRY \Sienkiewicza 40) 
_,, $lub z przeszkcdamłu 
godz. 16, \S, 20. 

WISŁA (Przejaz<l 1) - „Spl-•lll 
skowronki" - godz. 16. 18, :.w. 

Wt.OKNIARZ (Próchnika 16) 
•• Pieśn iarz słonecznych st•· 

· p6w" - godz. 16, 18, 20. 
WULNOSC (Przybyszewsk'.ego lGl 

"Przyąoda na Mar-ienszta­
cle" - godz. 16, 18, 20. 

ZACHe:TA (Zgierska 26) - „Nie 
ma pokotu pod ollwkaml" 
godz. 18, 20. 

DWORCOWE (Dworzec Kallskl) -
„Lew 1 zając", „Uzdrowiska 
dolno·il~s.kie ", „Bajka w Ursu~ 
sie", „świat młodych" 5-53. 
PKF 4-5 4 - godz. 16, 17. 18, 
19, 20, 21, 22 . 

PIĄTEK, 5 LUTEGO 19S4 R. 
FALA 230,1 m 

WłADOMO$CI: qodz1 5.05, 6.30, 
7.55, 12.04, 17.00, 21.00, 23.50. 

6.00 Gimnastyka. 6.10 Kale11· 
darz radiowy. 6.15 Muzyka. 8.50 
Muzyka. 7.00 „Jak pracu ,lą gmin­
ne spółdz;lelnle". 7.05 Aud. dla 
wsi pt.: .. W Sarnowie zrohl'I 
wszy&tko. by wykonać swoja zo­
bowiązania", 7.20 „z m!krorone1il 
przez mlasw I wieś". 7.30 Muzy­
ka rozrywkowa. 8.00 Muzyl<a. 
8.20 Muzyka poranna. 12.25 „Nil 
swojską nutę". 12.43 Skrzyn i<> 
weterynary Jna. 13.00 Koncert or­
kiestry ŁRPR p.d. Henrvka Oebl 
cha - sollścl: Teresa Żyl!Ś I f ,d­
mund Wayda . ):l.40 „Dawni m1, . 
tl'zow\e·-. 13.55 Informacje. 14.0') 
P1'0grum rlnla. 14. 10 Dla kl. Il 
•lucJ10wlsko. 14.30 Dla kl. V - \'Il, 
15 OO Uwertura do op. „Piękna 
Jleleua. 15. JO Auciycja I I te rac .<R. 
15.30 Aurlycja dla dzieci. 16.UO 
Wszechnica Radiowa. 16.20 Aud. 
pt.: „Współpraca". 16.35 Muzy­
ka ianecz;na. 16.55 „Na bolska•;h 
I bieżniach" 17.05 Radiowy klub 
racjonallza1orów 17.20 M'uz\'KB. 
17 ~o „z mikrofonem przez mla­
$-10 I wieś", 17.40 Muzyka rm.­
rywkowa. 17 .50 Report.qż pt.: 

„ZastosujcJe nasze doś;wfadcv.e· 
nla" 18.10 „Trybuna rad.Io.słucha ­
cza". 11130 Audvcja ośwla•lO"'a. 
19.40 Utwory sknzypcowe. 19.00 
Muzyka ludowa. 19.20 Poqadan · 
ka •portowa Hl.30 Muzvka t 9k· 
1uatnoścl. 20.0U Audycja fftel'ac­
ka . 20.20 Utworv Wolfganga A 
madeusza Moz.arta. 20.58 S\Ro\ 
pol{Ody. 21.26 Wiarlomoścl spor­
towe. 21.36 Muzyka rozrywkown. 
21.50 „z :!vcla ZSRR". 22.20 Hił 
dziecka muzyl<a kameralna. 22.J4 
M1„i•ka tanec7.na. 23.20 Suita na 
dwa fortep•any. stanie m'ędzymlastowy 

mecz bokserek! juu•o­
rów Łódt - Wa>rszawa. 
Na ringu obok wl~lu 
dobrze zapowiadają 

cych się pięściarzy u 1-
rzyn:•y trzech rept"!!ZPn· 
tantów Polskl: łodzlant­

na Gu:olńsklego oraz 
t.ukomsklego I Ro;ew· 
sk!ego (Wa>rszawa), ~:Ló' 
rzy w mlędzypaństv;o· 

wym meczu z Węgraut' 
bardzo dzielnie bronili 
na.szych barw. 

likacjf międzynarodowej, nas pociesull. Palacz do­
Tylko Amerykanka Janetle konał jakich* tajemniczych 
8our (1 .49,2 mln.) I Kana- sztuk I dzitkl temu mamy 
dyjka Screeler (1.49,5 mi'I.) · nareszcie cieplej nieco 
osiąQn~ły lepsze rezultaty, (plus 8 stopni) w ' hotelu. 
A za Bdką uplasowały Wszystko, żeby jaki>' za. 
sit takle tuzy narciarstwa, trzeć wrażenie tej kontue 
Jak· Szwedki Enqłund I Ja- zjl. 
cobsson, · 3 Amerykanki, 3 Dziś o 10 rano startuj~ 
Kanadyjki I 2 Inne Sz.wed- kobiety do slaiomu specjał· 
kl. Jechały w q ·qanc1e neqo, a o 14 mt:iczyźnl do 
jeszcze 2 Polkl. Kowalska zjazdu. Początek był ddbry. 
:r.aj~la 9 miejsce, a Kubi- Miejmy nadziej-:, że tdk.e 
cówna 10. Też nie mamy że w d.ruqlm dniu Polacy 
powodów do narzekań. podtrzymają ~wietną opi 

Zawody prowadził sędt·„ 
polski - l'ronczy. Gra 
przyQlądało się 30 tys„ wi­
dzów. 

w oczach francuskiego fannmena bieżni 
Ladoumegue'a •• •• UWAGA!:: ·Pracownicy poszukiwani 

Potem Jechały Aust~ia- nie, Jaką . zyskała dla 11a­
czkl. Słynna Mohrinqer szych narciarzy Grocliol· 
miała falstart za co doda- ska. JACEK WIS. 

Warsz.a.wlanie nie po­
dali jeszcze do wlado· 
mości składu swoje! 
drużyny, natomiast 
t.ódt zestawiła Już swój 
reprezentacyjny zes 

Po naukę do mistrzów piłki 
jadą pol~cy junior~y 

pól. Wyglądać on ma J stnleJą. projekt wy-
następuJąco (od wa~' sla.nia naJzdolnlej-
papleroweJ do pólclęż- szych polskich Juniorów 
klej): Modzelewski, Sle- piłkarskich na Węgry, 
dleckl, Kłos J., Ambro- gdzie P<>d okiem do-
ziewicz, Kaczmarek, 5wlad6'„:>nych trenerów 
Rybicki, Guziński, Ma- tego państwa. futbGJiścl 
kówka, Wencel I Olczyk. na.si uczyć się będą 
Rezerwę stanowić bęu<1: sztuki piłkarskiej. 
Michaląk, szelągows:<t, Ponieważ na obóz ten 
Majchrzak, Rosiński. mają wyjocpać juniorzy 
Kluczyk 1 Pawlak. z całej Polski, ty:!rn 

Mecz rozpocznie się kilka zaledwie m iCJSC 
w niedzielę o godz. 11. [ za.rezerwowano dla łóilz­

'-----------· kich piłkarzy. Wytypp-

wano już I kandydatów. 
Na liście szczęśliwców 
[igurują: Jędrzejczyk, 
( Włóknla.rz) oru 
Bińkowski· (KS ZPB 
Im. Marchlewskiego) 
Matuśzewskl (Unla). 
Jluże szanse na wyjazd 
miał drugi reprezentant 
Unii - Królak, jednak 
kandydatura jego odpa­
dła, Powód - nie zaw­
sze sportowa postawa 
na treningach, 

N:edziela 
pod li~o\Ny.n ko1zam 

W niedzielę odbędą się 

nast~u)ące mecze o m\3· 

trzostwo ligi koszykow~J 

mężczyzn: 

(Wyniki podane przy w1! 
czących parach odn03Z<\ 
~lę do p•erwszeJ rundy 
rozgrywek I. 

AZS (Wars?.awa) 
Włókniarz 1Lódt) 35:97, 

CWKS (Warszawa) o 
gniwo \Łódź) 61:51, 

Spójnia (Lńdt) - Kole· 
Jarz (\\lars.zawa) 34:59, 

Spójnia (G<ja1isk) - Ilu· 
dowlanl (Toru1i) 62:45, 

Kolejarz (Poznań) 

Gwardia (Krakó~) 66:63. 

Jeden popularnych 
biegaczy, Francuz, Ju les 
Ladoumegue, omawiając 

mln,iony sezon Iekkoatle· 
tyczny zajął się nieco dol 

kladniej sprawą długich 

dystansów. Uwa:>a on, i:d 
obecnde uzyskiwane zna· 
komlte wynll<t S<I efek•om 
nowej metody treningowej, 
polegające) na przebiega · 
niu wlelu kilometrów 1 
przyzwyczajaniu organiz­
mu do dlugott-wałego "Y 
sllku, Jako najlepszy pr-q 
klad wymienia on Zat„pka. 

W minionym sezonie n.aj 
lepsze wyniki 111ys\.<iwal 
Aogllk Pirle Przebiegi on 
5 )<.m w 14:02.3, pobll re 
kord świata na 6 mil ang. 
28:19A, a ponadto pokonał 
w biegu na 1 milę na,l1ep 
S:l)-"Ch śre<lnlody3lRO!Vl.V· 

ców Ś'\\~iata z Am~ry\<'' · 

nln.em Santee na cis 
le w dosl<on.aly m C7.::t 

sle 4:06,U. Tyn1czasem Z.11 

topek wywrócił do · góry 
nogami wszelkie prognoo­
tykt. Jego rekordy na tl 

mil I na 10 km, uT.ysl<ane 
pod kontec sez:oou. Jak 
również zwycięstwo w 
Buk.areszcie, nad leJ!itymu­
J~cym.I &lę lepszym! ~za. 
sami Ko~arllem, Kucem 1 

Anufrlewem. wys1rnęło 110 
n.a pierwsze miejsce. Praw­
dopodotrnle najwy7.szą for· 
mę Zatopel< osląl(nle w ro­
ku ble?.ącym. Po"' nim w 
czołówce dlugodyst.an<ow­
cńw Ladoumegue wymj„. 
nla Kovac.."*l Pirie I Kuc~. 

Kovacs oslą,Y.nął ort 5 ~n 
14:01,2, ZAŚ Kuc 14:01,6 

W roku p"zyszlym na 
stadionie w Bern, spolka 
się czterech najlepszyd1 
rllugodystan.s<rwców śwla. 

la: Zatopek, Kuc. Kovacs I 
P!rie. Nie należy zapomi­
nać o moW wych nle•po1• 
dz.iankach ze &t r'Ony Bel · 
gR Hermana. Nt~mca S~ba· 
de I Francuza Mimoun.a. 

Dlaczego jeszcze nie odcsłaleś pilni­
ków do regeneracji? 

Oddając do regeneracji pilniki 

oszczi;dzasz. setki ton stali szlachet­
ne), surowca bardzo ważnego w od­
budowie naszego kraiul 

Pyt~sz, kto ci to wykona? 

Wykonują te czynności 

GLIWICKIE ZAKŁADY 

PRZEl\IYSt.U TERENOWEGO 

w Gliwicach, ul. Zwyclt;stwa. nr 47. 

Pilniki należy kierować wprost do Fabry­
ki Regeneracji Pilników, Gliwice, ul. Kło-

dnicka nr 15, nr telefonu 44-75. 

Fabryka wykonuje regenerac.Ję szybko I o 
najwyższei jakoścL Zregenerowany pilnik 
nie różni się niczym od nowowyproduko-

wanego 

Spiesz się, bo robotnicy czekają na dobre 
pilniki! 2i9-K 

Pracowników na stanow iska głównych księ­
gowych do Gmm_nych Spółdz i elni w powie­
cie kutnowskim oraz Instruktora rachunko­
wości w PZGS poszukujemy. Zgłoszenia 

przyjmuje PZGS Ku\no, Dziąl Kadr. 284-K 

Technlka·z. praktyką w dziedzinie samocho­
dowej na stanowisko* głównego mechanika 
oraz monterów silnikowych do Ekspozytury 
PKS w Zielone) Górze poszukuie Zarząd 
Okręgu Państwowe) Komunikacji S•mocho­
dowej. Wynagrodzenie wg układu zb iorowe­
go pracy, obowiązująi.:ego w PKS. M ieszka­
nie zapewnione. Zgłoszenia należy kierować 
do .Zarządu Okręgu PKS - Poznań, ul To­
warowa 45. 276-K 

2 palaczy wykwalifikowanych na kotły wy­
sokoprężne, 2 brygadzistów śłusarsl<ich oraz 
2 mistrzów wysoko kwalifikowanych dzie­
wiarskich na maszyny oczkarkowe poszukują 
Zakłady Przemyslu Dziewiarskiego im. e:. 
Plater w Łodzi, ul. Wólczańska 66 Zgłosze­

r.ia osobiste wraz z życiorysem pri.yjmu1e 
Dział Personalny. 272-K 

, rl ·· 
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